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Zagadka.
K k o k i w ,  10 marca.

W ś ó d  zagadkowych okoliczności dokonany 
został wybór ku S:oj >2 wskiego z Bochni a naj 
eieenieiazy puukt zagadki to nioupod**«*wana, 
w  oajwy8«yBU stopnir idnatiewaią'** rezygnaeya 
dra B a r d  l a  w s*m dzień wyborów. . 8f r*  
w  e lej otrzymujemy dzisiaj od naszego s a ego 
korespondenta bocheńskiego, człowieka, r go
0 jakieś anty pa ty® dla luooweó* posądzać me 
możemy, następuj aca kor*sp<»ndencyę:

B o c h n i *  9 marca.

Jnż o «H iz łnle 6 rano, mimo ie  wybory mia 
ły  się rozpoeząć dopiero o godzinie 9, stanęli 
w Boekni prawie wszyscy włościanie wybór y  
■owiani bocheńskiego. Silny rnch zapanował na 
rynku. O pod* 8, wyborcy zdążali kn msgi 
■tretowi, gdzie miało się odbyć głosowanie. — 
M<ądzy nimi uwii»U się wytrwali kandydaci. 
Na rogach ulic gęsto rozlepione plakaty sachę 
cały wyborców do oddania głosn pTof. Mątwi jo 
wi, jako kandydatowi stronnictwa katolicko-na 
rodowego, drngie plakaty do oddania głosow 
Drowi Btrdlowi, jako kandydatowi ludowemu. 
Sztabowcy Stojałowskiego agitowali jawnie, 
sztabowcy stronnictwa Indowego zachowywali 
się obojętnie i jnż rano przed głosowaniem prze 
czuwać można było, ż e  I n d o w e j ,  j e ż e l i  
n i e  p o s t a n o w i l i  p o p i e r a ć  ks.  S .top a ­
t o w s k i e g o ,  t o  p r z y n a j m n i e j  b i e r n e u s  
z a e h o w a n i r m  s i ę  d o p o m ó d z  m a  do  
w y j ś c i a  a n r n y  w y b o r e z e j .  P o co  jednak 
gra komedyę do ostatniej chwili, na co rozle­
pili plakaty, gorąco popierające kandydaturę 
Dra Bardla" Odpowiedzą na io, że to manewr 
wyborczy, jsV i telegraficzne zażalenia do na­
miestnika, jak  i interpelacya Radzie państwa. 
Być może że to właściwi taktyka ludowców, 
ale pozwólcie sobie panowie powiedzieć, że tak 
•ię nie robi, by plakatami w Bochni agitować 
za Drem Bardlem, a do dzienników telegrafo 
wać. iż Dr Bardel cofnął swą kandydaturę, zo- 
•kiiwiając wyborcom „swobodę wyboru". Naiwny 
chyb* w  to uwierzy.

Już przy wyborze kom.syi wyborcze) okazało
1 ij be ludowcy idą Z Stojałowszczykami zwartą 
falangą. Oba obozy stanęły w komplecie o go 
dsmw. 9 w  B.i i  wyborczej i znaczną większo- 
śsią 6 [°*?w. “ naprowadziły w j bór do komisyi 
samych StojUowasezyków.

Taki też był w yaik głosow ania: ks. Stoja- 
łewski otrzymał 155 głosów, ar Maiss 63 g;osy, 
dr Bardel 1 & . * n t  0trzr«ia li zaś a n i  po 
j e d n y m  g ł o s i e :  prof. U a t w i j  i inżynier 
Z i e l . n s k i .  ..

Po ogłoszeniu wyniku wyborów włościanie, 
ująwazy ks. Stojałowsk.ego. POnteil. g0 , 4pie. 
waiąe „K to  się W opiekę pod a Panu swemu-, 
pod kośció ł, pod krzy* h '8J J” ny ,h,P ^  k 'órym 
ks. Stojałowski, przemzWisiąc do bhsk„ ty i,łCL 

włościan , przyrzekł im i ^ }* iw a

"  D la8objaśnienta podsć należy, i*  dr-
Mait . 10 głosy z Borbni, Lipnicy M u row .n tf 
Ni^POłom.c, W iśnicza N »wego, g ioay wirylne 
okołc lO g ’o8ow włościańskich.

Być m.że, i e ludowcy mają motyw «  “  ■ 
ładnienie swego postępowania; f*ktem j 
je^t, te  oni umożliwili wyjście z nrny *•

łałowskiemu temu, którego oni dotąd zawize 
zwi li „oszustem polityrznym ".

N  e bez łatwo zrozuuii.nej ciekawości wzię 
liśmy do ręki, wobec powyzazej naszej korcspi n- 
d «m y i, na^mwgzy numesr orgsna stn nn ctwa l i  
dowego, Kuryera Lwowski' go. Na wstępie za- 
miesz-zi no tam artykuł p. t.: „ W y b o r y  bo- 
c h e ń a k i e “ . Nadurmo jednak odczytujemy cały 
artykuł razy k ilza : n!e sposób dowiedzieć się 
racyon iln^go powodu, dlaczego dr Bardel cofnął 
swują kandydaturę w  ostatn ej rbwili, zostawia 
jąc swoim zwnlmnikom „woln >ść wyboru". Or 
g*n  stronn;ctwa ludowego zapewnia, że ludowcy 
w powiecie bocheńskim m a j ą  p r z e w a g ę ,  i 
twierdzenie to popiera cyframi; potem protestuje 
przeciw przypuszczeniu, jakoby dr Bardel zrzr kł 
się kandydatury bądź na rzecz dra M a i s a .  
bądź na rzecz „oszusta p o litycm ego ",—  a re 
zygnacyę dra Bardla tłómaczy presyą rządową, 
wychodzącą, uwiadomię, lub neświadomie, m  
korzyść Stojałowskiego. W ynikałoby z tego, żs 
ładowny, widsąc, iż lud woli mieć posłem „oszu­
sta politycznego®, niż kandydata przez rząd po 
piera*i*gn, wycofali z hazardownej gry dra Bar- 
dla Orgun ludowców kończy twierdzeniem, że 
wybór Sti-j *łowgkiego „ma wszelkie cechy pro 
testu przeciw polityce klerykalno-konserwatywnej 
i presyi rządowej".

Czyżby więc ludowcy dlatego usjnęli się od
wyborów, aby wzmocn ć ten głos protestu ?
W  . kim razie zawsze na tem się kończy, że,—
mniejsza o to, 1 jakiem  zastrzeżeniem, —  po-
parli pośrednio, lub bezpośrednio, wybór Stoją
łowakiego, a na taki oportunizm nikt z tiijżar-
, .?®y .zwolenników stronnictwa ludowego zgo- 
dzićby się nie mógł.

Jeżeli zaś ludowcy mają swoich zwolenników 
w powiecie bocheńskim, jeżeli eała ich obecna 
agitaeya wyborcza miała jakiś skutek —  a są- 
d . my, że inaczej być nie mogło —  to nie mo­
żemy znowu zrozumieć powodu, któryby skła 
niał dra Bardla do rezygoacyi na godzinę przed 
wyborami. Przecież rczygoacya wybitnego kan­
dydata , jakias bezwaiuri jwo był d- Bardel, 
wśród takich, jak  obecne, okol czności, n ie  n o -  
g ł a  n ie  w y j ś ć  na  k o r z y ś ć  j e d n e g o  
z d w ó c h  k o n t r - k a n d y d a t ó w :  dra Ma i s -  
8a l u b  S t o j a ł o w s k i e g o .  A  gdy kdow cy 
an, jednego, ani drugiego puplerać nie chcieli, 
t o ż  n ie  p o z o s t a w a ł o  m a b s o l u t n i e  
n i c  i n n e g o  do  z r o b i e n i a ,  jak tylko z ea- 
łą siłą utrzymać kandydaturę dra Bardla. Można 
było z nią paść, —  rożnie bywa przy wyborach, 
ale nawet klęska wyborcza stawiała kwestyę 
stosunku stronnictwa Indowego do Stojałow- 
szczyków bardze jasno i chroniła je przed cie­
nieni podnoszonych, już przed wyborami, podej­
rzeń, jak&Dy ludowcy wchodzili w konasachty 
ze Stojałowskim.

Pomimo życzliwości, jaką chyba niedwuzna­
cznie wcale okazujemy dla s jraw y cywilizacyj- 
n*go i ekoHomicznego podniesienia ludu, bro­
nionej przez stronnictwo ludowe, —  a raczej dla 
tej naszej łyczliw cści, —  nie możemy wttrzy- 
mać1-aij od uwag,, cofaięcie kandydatury dra 

hi"/?S Ł ’ W Chwt,i hrytyesnej, było wielkim
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l o M e i c y a  juwei M o ra f.
W ie d e A , 9 marca.

I znowu nici - -  Lewica niemwaka, wiedeń 
ska prasa g< s<ef*iarak ł  j popierana przez nią 
„ideutschfreundliche Gruppe l Kał* poLkiego, 
atóre tak się cieszyły Qa ropbic." prawicy, sro­
giego doznały zawód o.

Wczoraj jeszcze N  ue Freie Pressa podi la do­
kładnie, na ile eręści więksiość P^y głosowa- 
n u na Pradego się rozbiła, rozwodząc się o tym 
wypadku politycznym w kilkuszpaltowym arty 
kule. A  dziś? Dziś to samo pismo zamieszcza 
skromną notatkę, z której wynika, ie  stronni­
ctwa prawicy są  z n o w u  s o l i d a r n e ,  z w y­
jątkiem może tej „deutschfreundHche Gruppeu 
Koła polskiego.

O iej „grupie" posłów polskich, do których 
się prasa niemiecka przyuila, wartoby właści­
wie obszerniej się rozpisać i zayrezentowŁĆ ja 
krajowi. Uezynimy to przy sposobności, gdy do 
mnóstwa sprawek tych panów przybędzie je 
azcze kilka i spora się ich kolekcya uzb era. 
Na m ie  wystarczy podnieść, *e „ g rni>au i *  
zwyczaj składa się z jednego, ■ w bardzo w l- 
żuych wypadkach % dwóch posłów, którzy trzy­
mają ssę stale poły sprawozdawcy jednego z 
pism tutejszych, donosząc mu o różnych „c ie ­
kawych" rzeczach nhruhw am “, natychmiast 
p o ,  a często nawet p , d c z a s  poairdzeda Ko 
!■ polskiego, jeżeli lego intei e> owego niemie­
ckiego pisma wymaga. Posłowie ci maia ,dda- 
wna już słabość do niemieckich dzienników i 
zawsze jakiś wyszukują Bob<e dziennik, które­
mu usługi oddaja zupełnie besintrresjwnie, — 
nie korzystając nawet, jtk o  stali współpraco 
wnicy, z beneficjów redakcyjnych. Ioformacyom 
tej „gru py" posłów zawdzięcza poseł Dawid 
A b r a h a m o w i e *  przydomek kandydata „der 
deutschfreundlichen Gruppe des P ó le n d u b s — 
co mu oodobno, jak twierdzi wiedci k i kore­
spondent S i m  i Polskiego, tak bardzo przy g ło ­
sowaniu „znuzkodzić" miało. Niemiecki reporter 
bowiem, przyw ykły wiadomości przyjmować bez 
"ry tyk i, tak rircz  rozumowat Poseł polski, u 
iz ie ls ją cy  stale i bezinterer ruic wiadomości 
dziennikowi niemieckiemu, b y  '‘ le p ie j Polakom 
nie sprzyjającemu, stancwozo miid „deuftch- 
freundlicha. Kandydat zatem, kvórrgo on poda 
je, jest kandydatem „der d^ut* ^  rtundhcken 
Gruppeu. W  ten sposób p. At rfekamowicz stał 
się „deutkchfscundlicher Kandidatu.

Epizod wyborów wiceprezesa K<ła polskiego, 
w przedstawieniu der deutschfreundlichen Gruppe 
prze konuje dosadnie, jak daleko ^ g a  je j w pływ  
i jak zgodnem z prawdą iest ich twierdzenie, 
że rezoluoye Koła, —  nawet te, w  którym ono 
potępia obstrukcyę, zerwały z dotychczasjwą 
awanturn czą" polityką słowiańską menerów 

K o ła ...
Byleby Czesi postępywali u k , jak wczoraj, 

przezornie, rozssiaie 7 u^rględnieniem, o ile 
można, stanowiska złączonych z nimi stronnictw 
piawicy, —  zwycięstwo ich, a z nimi i prawi­
cy, byłoby pewnem^ Wczorajsza uchwała klubu 
ezesktego, zaniechania obstrakcyi przy obradach 
nad ustawą o kontyngeobie^ rekruta, w lot zmie­
li )a parlamentarne p 'łożenie. N iemcy bowiem, 
ja * długo c*esi, w t*j Ważnej kw ettyi robili 
obstrukcję t: ./mać *ią mogli taktyki dotych­

czasowej „mydlenia uctu". Obecnie gdy prawi­
ca znowu jest wzmocnioną, a rzad z nią liczyć 
się chce i mus<, obtsrukcyoniści także zmuszeni 
będą stanowisko swoje wobec rządu jasno i do- 
b tnie zaznaczyć. Przy te sposobności, przeko­
nają się ci, którzy jeszcze w to nie wierzą, ie  nie­
miecka G>mńnlurgschafł, po zniesień u rozpo­
rządzeń lezyaowych jest poMyezoym dziwolą­
giem i że w praktyce, jak tego głosowanie nad 
postawieniem minięta stwa W itteka w  stan 
oakurżenia dowiodło, dawno się rozbiła. Rzad, 
chcący na seryo program swój pailamentarnie 
przeprowadzić, tędrie  też wiedział, po której 
stronie Izby dla swoich znajdzie przedłożeń 
większość...

W o j n a .

Wczorajsze doniesienia o rzekomej klęsce, za­
danej przez Bućrów, ścigającemu ich gen. F  r e n 
c h 'o w i,  redukuje się jedynie do utarezek, jakie 
stnezaja z nim w czasie swezo odwrotu. Nato 
miast źródła angielskie milczą dotąd o b twie 
pod D o r d r e «  h t e m, stoezonej jeszcze 4 b m., 
która miała się skończyć dla Anglików  p o w a  
Ż M  p o r a ż k ą .  Zdaje się to wskazywać, iż 
rzeczywiście tak się stało.

W alki, staczane na środkowym teatrze wojny, 
nabierają teraz znaczenia większej wsgi, ponie­
waż dopóki BoSrowie nie zostaną wypchnięci 
z południowej części O ranii, marszałek R o ­
b e r t a ,  operujący zr jej części środkowej, musi 
się czuć w swych rucuach skrępowanym. N ie 
bez znaczenia ^st także wiadomość, ze w  pół 
nocno zachodniej części koloi ii Przylądkowej 
szerzy się powstanie wśród tamtejszych osadni­
ków holenderskich. Jest to ta część kolonii, 
w której leży Dordrecht. Gd/by więc Bućrom 
wraz z ich sprzymierzeńcami, udało się w tem 
miejsca stworzyć nowe ognisko oporu, to siły 
angielskie, znojdnjące się w N a t a l u ,  w kraju 
B a a u t ó w  i t. d. zostałyby odeięte od bezpo­
średniej komunikacyi z siłami na zachidzie, a 
więc w okolicach C o l e s b e r g u  i w O r a n i i .

P o r:żej podana depesza B iu ra  Reutera dsje 
dość wyrzerpująoy obraz bitwy z dnia 7 b. m. 
pod O s f o T i t e i n .  D * ls ły o j jednak wiadomości 
o prseniegu wypadków na tym placu b >,u do­
tąd niema; jedna z depeaay wysłmsa a Bloem- 
foLtein charakteryzuje moment obeeny, jako 
„chwilę ciszy przed burzą". Zdaje aię, że to 
określenie jest słusinem, bo w interesie stron 
wojujących musi leżeć rozstrzygnięcie dotych­
czasowej niepewnej sytuacyi.

L o n d y n ,  10 marca. Z  O z f o n t e i n  dono- 
stą do B iu ra  Reutera o Walkach z dnia 7 b. 
D yw iz ja  gen. F  r e n c h’a, złożona z 3 brygad 
kawaleryi, 2 brygad piechoty i 42 dzia ł, opu 
ścila tegoż dnia obóz pod Oafoatein o godzinie 
7 rano i odmaszerowała w kierunku połudaio 
wo-wschodnim. Wkrótce stanęł* ona praw e na­
przeciwko skrzydła pozycyi Boćrów, Znajdującej 
się na 7 wrgórzach Skoro tylko wojska angie1- 
skie rozpoczęły obchodzić stanowisko B 6 <Sw. 
rozpoczęli on ogień * jednego 9 wo tuntowego 
działa. .

Pierwsza brygada, pod pułkcwmkiem P o rte ­
r e m,  zaszła tył nieprzyjacielowi, przyczem ar-

tylerya angielska żm u d a  wkrótce artyieryę bo- 
ćr.ką do milczenia W czasie, gd y  ta brygada 
posuwała się wzdluz tylnego frontu nieprzyja­
ciela, naraz otwarli Boerowie ogień z jednego 
ze wzgórz od strony w»chcdp<ej. Pułkownik 
Porter wysłał przeciw nim piechotę i kawale- 
ryę. W tedy także baterya haubic z dyw izy i ge­
nerała K e l l y - K e n n y ’e g o  wzięła pod swój 
ogień B erów.

Skutkiem tego cieprayjsciel opeścił zachodnie 
wzgórza, a pułkownik Porter uderzył nań z pra­
wej strony. Ułani angielscy próbowali szarżo­
wać, lecz zostali odparci. Wysun ęta napi.ód 
baterya utrzymywała Boerów w szacha. Bronili 
s ę oni zawzięcie i zabili 18 koni z tej bateryi. 
Wk. ńnu udało a ę jednak konnej p'ecnocie i ar- 
tyleryi odeprzeć nieprzyjaciela krok za krokiem.

Po pewnym ezasie zaczęli Boerowie się mię- 
sztć i cały ich obóz odciągnął ku w sch id jw i, 
ścigany przez gen. Frencha.

L o n d y n ,  10 marca. Z  Achtertanga d on m ą  
pod datą 8 b. m.: Anglicy obsadzili N a r w a l i -  
p o n t  (most na rzece O anje, na północ ud Co- 
lesbergu. Preyp. Red ). N ieprzyjaciel cofnął się 
na prawy brzeg rzeki.

L o n d y n ,  10 marca. B iu ro  Reutera donoai 
z K a p s z t a d t u ,  iż wysłano stamtąd wojsko 
do północno-zachodnich okolic kolonii Przy ląd­
kowej. gdzie szerzy się powstanie.

L o n d y n ,  10 marca. Marszałek R o b e r t a  
trlegrafoje pod datą wczorsjazą z głównej kwa­
tery w  Poplar G «  ve: Prezydenci K r f l g e r  i 
S t e j n ,  którzy brali udział w bitwie z dnia 7 
b. m , czynili wazyatko, aby powstrzymać od­
wrót B. erów. Usiłowania ich jednak były pró­
żne, gdyż Bobrowie ośw iadczyli, iż wobec zna 
czncj klęski nie m gą dtnżej stawiać oporu ui- 
tyleryi i kawaleryi angielskiej

L o n d y n ,  10 marca. Siłę Bcbrów, zgroma­
dzonych pud B ggersbergiem na północ od Lady- 
smith obliczają tu na 6.000 ludzi.

Prezydent K  r tl g e r był niedawno temu w 0- 
bozie bobrskim w Natalu, następnie sag odjechał 
do Bloemfjntein, gdzie prezydent S t t e j n  na 
cie le  ogromnego tłumu ludzi przyjmował go o- 
wacyjnie. Kryger wygłosił przemowę, która do 
głębi serca wzrusiyła obecnych i zaklinał wszyst­
kich, aby w  nieszczęściu okazali się mężnymi i 
nie tracili ufności i  Boga.

L o n d y n ,  10 marca. W edle donieeień a ko­
lonii Przy l.d aow u j, Boerowie wobec m żcośei 
wliroerenia Anglików  do P r e t o r y i ,  łgromsdatli 
olbrzymie zapasy żywności i amunicyi w okrę­
gu Spelonken, leżącym na samej północy Trans- 
waalu.

Z  Pretoryi donoszą, że siła odporna Bobrów 
w  ale dotąd nie została złam arą. Przynajmniej 
mieszkańcy Transwaalu postanowili walczyć do 
opadłego. W  tych dniach znuw 1.000 ochotni­
ków zgłosiło się do szeregów

L o n d y n ,  10 marca. Wedle sprawozdań ma­
giel.k ich oficerów, k o b i e t y  b o e r s k i e  b r a ­
ł y  o d z i a ł ,  w w a l k a c h  s t o c z o n y c h  
w N  a t a 1 u. Z  Pretoryi donoszą, iż w iele Bob­
rek zgłsg/a się do słażby w stałych garnizo­
nach, celem zastąpienia odbywających tam słu­
żbę mężczyzn, którzy w u l  u  razie mogliby 
być posłani na linię bojową.

Odczyty o powietrzu.
Dr. Ern“ śt Bandrowski: „Chenra powiefrta".
Dr Estreicher: O nowoodkryty^h

składnikach atm .sfery*.
Towarzystwo imienia Kopernika zorganizowa­

ło  w Krakowie szereg^odezuów popularno nau- 
kowyeb o powie. zn. o rczę il1Wa u  śl zasłu 
guja ze wsłeet1 m’ “ r *  ^ n tn ic , gdyż do naj 
ważaie szych potrzeb umysłowych cywilizowanego 
społeczeństwa nsl ży niewątpliwie popularyzowa­
nie pojęć naukowych w jak nejazerazy, | teCa w„ .  
atwach. Nauki przyrodaiczę będ ,ce dzisiaj p d 
stswą naszych po j'ć  o swieeie ń człow ieku, a 
zarazem główaą dźwigu ą terhaiki i nowoiytoe-
gJ aostępu ekonomicznego, za s ł«g „ ją priede
wssystkiem pa uwzgUdaicnie. I  je ie li d tych 
ezt s te odczyty ci® b*“ z*  takiego zainteres wa- 
nia, jakiego p ragn ący  n a iża ło , to pocb dzi 
między innemi z tej pp!y fizyuy, że nie 8 arano 
się kształcić szrrsz 'g ° n w tym kiernnku 
i rozbudzać zamiłowania do nauk ści8j y . h

Miast * nasre posiada Ak .“ emię Umiejętności 
Tlrnwersy et i kilka średnich zakładów nauko 
wy>h, ais jego ruch uroy*łiwy w znaezeniu in­
teres iwan a s ę ogółu kwestyami naukowemi. 
równa się prawie zeru. Pulitykomania tak dale­
ce ogarnia całe g  licyjski* społeczeństw^), że ca 
literaturę nie wiele poz*>Btaje miejsca, a na nau­
kę, poza kołami facbowemi, nie masz go 
prawie wcale. Martwota ne tem polu jest ude­
rzają ą

N a le ż ' też poczytać za objaw wielce pocie­
szający, że T  wa-zystwo nas tych przyrodników 
dało o sobie widoczny znak życia. Zdoła Ono 
z jsawnością, jeżeli nie od razu, to stopniowo, 
pozyskać szerszą publiczność dla swych z*dań, 
b>l#by tylko rzscz b 1l trafni® postawiorą i wc 
w łaściwy ipos ‘b wykonaną. Mówimy „stopnio­
w o", gdyż spodziewamy, aię, że szereg system*

^  bsdsfc S  0WM.ycl1 0dcłytó"  ® powietrzu me będzie pierwszą i os t.trią próbą w tym kie­
runku, lecz zapowiada w n.stem  mieście tiwałe 

- aaia popularyzowania wiedzy.usiło
Szerzyć poś ód ogółu M a łe  pojęci, naukowe, 

czynić zdobycz® wiedzy dostępnemi dla szero­
kich kół swego narodu*; r. Jeży do najpiękniej 
szych zadań instytucyj i towarzystw nauko­
wych. W yth .dzą one przez to poza afa>-ę kasty 
i nawiązują bezpoś ednią styczność z codziennem 
życiem swego społeczeń^t*..

udczyty popolsrno"n*® *OT f  me są jedynym,
lecz sa niezsp z«cznie jednvm z najlepszych ku

T Żvwe słowo ma szczególniejszą

l r d w * .  . i * .lę  az a a ne w oczach widzów, zi ~

p s  »“ ki-
n r Frncat B a ^ d r o w T k i ,  rozpoczął we

gdyż um ał połączyć w  sweJ P ^ „k o w e g o : 
«a żn ie j«ze  zalety dobrego ° “ ® y . • 4„,ai0śn.ia 
jasność i zrozumiałość z dokładność ą

ne-

rw UJ Ul r* j ---- ,
rye wytwarzania się pojęć ntukowye 
i składzie powietrza N>»glyś nW, ? cz^ l1
trze za jeden z z*e*dn 'czyeh  pierw iallk'W ,
tak zwanych żyw iołów , z których świat J  
miał się składać; było ich cztery: ogień, wo , 
ziemia i p o w ie c e . , .

Dopiero w X V II. w ieka zrozumiano dokładnie 
fałszywość tego poglądu. Wówczas to 'zaczęto 
badać naukowo g a z y ,  i wówezss też V a °  
H e l m o n t  odkrył, ie  powietrze składa się 
z dwóch odmiennych składników, z których je­
den jest gazem, podtrzymującym palenie, drugi 
nie podtrymuje palenia. W  sto lat pózrnej zdo­
łano składniki te odost bnić i wykryto t l e n i  
a z o t .  Stało się to w epoce, kiedy dzięki ba­
daniom P r i s t l e y a ,  a jzezsgólnie L a v o i -

s i e r a  chemia westłu na właściwa drogę nau­
kową, gdyż do badań nad is to tą  materyi zasto­
sowano m i a r ę  i w a g ę .

Tu prelegent opisuje główne układu kl powie 
trzu: tlen i azot i za pomocą efektownych do 
świadczeń demonstruje ich własności, a 'urazem 
określa )1 .śeiowy skłs J powietrza, który według 
C a v e n d i s h a  wynosi: na 100 części powie 
trza 21 e ię tc i tlenu i 79 części azota.

Pragnąc nadać ścisłość i dokładność nauko 
wą swym wywodom, prof. Bandrowski demon 
8t.uje dw»« metody mierzenia gązów: przez 
w -miar objęt ści i ciężaru. F

Powietrze nu> jest e h e m i c ;  n y m  związkiem 
tlonu i azotu, )o w  związku chemiczn m gkła 
dmki łączą się ze sobą w stsłym j niezmiennym 
stosunku i tracą zasadnicze swe cechy dając 
początek nowemu cu lu  o nowych własnościach. 
Powietrze zzś jest zwykłą m ięw ą„jn ł dwóeh 
gazów, której własności stanowią niejako prse 
ciętną wypadkową * własności części składo­
wych. N iuka  posiada wiele na to dowodow; 
wystarcza ten jeden, że powietrze rozpuszczone 
w w<-dzie ma odm enny skład, mianowicie za 
wiera ttosunkowo w ęcej tlenu, co ju t zależy 
od rozpuszczalności tych gazów w wodzie.

Oprócz dwo h głównych składników w po­
wietrza znaj tają się )eszc 9 inne składniki 
w znacznie mniejszych i w bardzo małych ilo­
ściach: p a r a  w o d n a ,  b e z w o d n i k  w ę g l o ­
wy ,  w o d a  u t l e n i o n a ,  o z o n ,  a m o n i a k .  
Prelegent demonstruje własności wszystkich tych 
ciał. Najciekawszym jest ozon jest to jakby skon 
centrowany tlen; dzitła  też energiczniej od tle 
nu i o wiele energiczniej podtrzymuje palenie 
Tworzy się z tlenu przez wyładowania elektry 
czne. Świeżość, jaką odczuwamy w powietrzu 
po burzy, pochodź* od zwiększonej ilości ozonu, 
posiadającego charakterystyczną woń.

Mówiąc o t,kładzir powietrza, nie miżna 
pominąć p y ł "  unoszącego się w  ntmo*f*rz,, .  
tak widocznie ąjawaitjąeego się w promie ii ie k

słońca. P y ł ten składa się z częśei n i e o r g a  
n i c z n y  c h , pochodzących z rozpylenia mine 
ralnych składników ziemi, .ako też z o r g  a n i 
c z n y  c u części, przedstawiających resztki życia 
organiczaego i procesów fermentacyjnych, odby 
w iją c y c h  się na naszym globie.

Prelegent zwraca a wagę na zmiany, jakin 
ulega normalny składy powietrza pod wpływen 
warunków lokalnych i jak  się powietrze zanie­
czyszcza w wielkich nowożytnych centrach prze 
■ yniu fabrycznego. W  Anglii badano zawartość 
w  powietrza c h l o r o w o d o r u  w okolicach f* 
brykacyi s >dy. Z  10 fabryk aody w  Lancashire 
powstaje 255 tonn ehlorowodoru tygodniowo. 
Takie zanieczyszczenie okaznje się baid«o szko- 
dliwem szczególnie dla wegetacyi. Parlament 
■ngielaki wydał nawet w 1873 r. bill, oznacza­
ją cy  nieszkodliwą ilość chlorowodoru w powie­
trzu.

Atmosfera to niby ocean powietrzny, na dnie 
którego żyjem y; otacza on ziemię warstwą na 
kilkadziesiąt kilometrów grabą i ,  według przy- 
1 lżonych obliczeń zajmuje obszar prseszło 4 try- 

lion ó r metrów sześciennych, a waży, pom:m » 
że jest tak nikłym żywiołem, przesiło 5 trylio­
nów kilogramów.

Od czasu pierwszej analizy powietrza, doko 
nanej praez Ci rondisha, podejmowa?ie są weiąż 
nowe badania analityeine, dla dokładnego ozna­
czenia zawartości składników w atmosferze. Ce­
lem tych wciąż powtarzanych badań— niezbędna 
kontrola wobec możliwej niedokładności dawniej 
zzych metod; a przytem nasuwa się tu ciekawe 
pytanie, czy pod wpływem czasu skład powie­
trza nie ulega zmianie. Geologia poucza, że nie- 
gdyi skład atmosfery musiał być nieco odmien- 
i ym i w  ciągu epok geologiczrych ulegał zmia­
nie wraz ze zmianą fh ry  i fauny; otóż pytanie, 
czy to samo nie odbywa się i dalej ? Tlen, i y  
ciodsjny tlen, zużywa się bezustannie w  proce 
sa<*h organicznych świata zwierzęcego. N ie  ma 
jedpak obawy, by się wyczerpał. Obliczono, ie

gdyby zażycie to odbywało »ię  be- kompensaty, 
to w ciągu całej ery chrześcijańskiej ubytek w y­
nosiłby 0 1 %  objętości. A prŁeciei odbywa się 
ciągła kompensata ze strony świata roślinnego, 
ktoirgo procesy życiowo połączone są właśnie 
z wydzielaniem tlenu. Ta  równowaga pi m ęd z j 
światem zwierzęcym â  roślinnym jest jednym 
z najciekawszych przejawów ekonumii w przy­
rodzie.

Wreszcie powtarzanie analizy powietrza, sto­
sowanie do niej corai ściślejszych i dokładniej­
szych metod okazało się dla nauki nader poży 
tecznem, doprowadziło bowiem do odkrycia no­
wych składników powietrza, a zarazem nowych, 
nirzaanych dotychczas pierwiastków chemi­
cznych: a r g o n u  i kilku innych podobnych 
gazów.

Na tem prof. Bandrow ki zakończył swój ja j. 
mający i pięknie -opowiedziany odczyt, za który 
stu kacie nagrodzili go żywem i oklaskami.

Dr. Tadrusi L s t r e i c h e r  miai we środę 
odczyt o nowoodkrytych składnikach atmotfery. 
Młody asystent, nie wyrobiony jeszcze jako mo- 
wea z katedry, przygotował jednak swój wykład 
bardzo starannie i potrafił zająć słuchaczy hi- 
storyą odkryc.a a r g o n u .

a?yk zajmował się w r.
1892 . k r e m e m  gęstości gazów  za pomocą jak- 
najdokładniejszych metod -  Wszv!ukie fc.zy

T ™ Zm łl-L? otrzymane, dawały sgo-
. ^yn ik i. Azot tylko nie okazywał tej zgo- 
ności: azot sztucznie otrzymany przez nydzie- 
anie ze zw iązków  chemicznych był l ż e j s z y m  

od azpta, wydzielonego z powietrza, a m im owi- 
cle 1 litr azotu chemicznego w a ż jł 1 g i 250 mlgr., 
podczas gdy litr azotu z powietrza w ażył 1 gr. 
*5 < u Igr. N ie mogąc s.b ie wytłumaczyć tej ró- 
żnicy, badacz angielski zwrócił się z zapyta­
niem douczonych. Stawiano rozmaite ky po tezy, 
ostatecznie nie wytłomaczono zjawiska. Dopiero 
ehemik R a m s a y  wyraził zdania, że różnica
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Z uwag pesymisty.
Kraków, 10 murca 1800.

Kochany Redaktorze!
Pi syzuać chyba musisz, ze nie jestem natrę­

tnym i nie narzacam Ci się ze swojem zdaniem; 
dlatego te i spodziewam się, ie  nietylko w „sta­
nie wyjątkowym ", ale i teraz, gdy wolność, ni- 
czem nieakrócona, wyprawia harce, okażesz się 
równie, jak  przed laty, dla mnie gościnnym, i 
zamieścisz tyeh kilka słów moich w n ied a w ­
nym numerze swojego pisma, w miejsce twoick 
pesymistycznych rozpamiętywać i cierpkich do­
cinków. Niechże ktoś przecież rozjaśni czoło 
przynajmniej raz na tydzień, w świętą n'edzie- 
lę, i nie trapi się Waszemi gzzociarskiemi, zło- 
wróżbnemi przepowiedniami.

Daraj, koehsny Redaktorze, ale Wam, dzien­
nikarzom, zdaje się czasem, że już nikt nic me 
czyta i sprawami pnblicznenu się nie zajmsje 
oprócz Was, którzy robić to musicie z prtfssyi 
Otóż powiem Ci, że ja  czytanie gazet także u- 
ważam za ciężką nieraz ri b ,tę. Codziennie po 
południu wybieram się, po zwykłej, należącej 
się mi, jako spracowanemu obywatelowi, po­
obiedniej drzemce, na kawkę do Janikowskiego. 
Czasem złoży się „partyjka* ze starymi znajo­
mymi, ale i to s:ę zdarza, że człowiek przy- 
s ędzie się do gazet i wym łóci tego moc okro­
pna.

Mocny Boże! Co w y też nte wypisujecie z po­
wodu tych wyborów w Bochni i we Lw ow ie! 
P.zeczytałem jednę ga-eię: ha, myślę, jużci 
prawda, nie ma eo, tylko porządny Lw ow ia iin  
p winien wybrać Piętaka. Znam go zresztą, bo 
j i ż i z i ł e n  raz do Lw ow a na jakaś uroczystość 
w delegacyi i rozmawiałem z nim na raucie u 
tamtejszego prezydenta. WiduO zaraz, że dobrze 
m . w głowie, a przytem uprzejmy i przystęp­
ny. A  jeżeli został ministrem, to tern lepiej; 
najwidoczniej więcej jest wart od innych. Ho, ho! 
Ilaby to wlazło w ton mundur ministeryalny. 
gdyby im go tylko dal ; tylko że tego zaszczy 
tu nigdy nie dożyją, to pomstują teraz na Pię 
taka

I  byłbym zupełnie obszedł s*ę bez czytania 
innyth g  net, gdyby się złożyła „partyjka". — 
Ale, jak na złość, nikt nie przyszedł. Dobieram 
się w ięc do innej gażety. Skaranie boskie! Ja 
kiś lwowski dziennik wywrócił wszystko, co 
tamten napisał. Udowodnił jasno, jak na dłoni 
że żaden lwowski patryota nie powinien głoso­
wać na Piętaka, bo to jest rządowwe, tylko na 
Daszyńskiego. W prawdzie Daszyński jest socya 
listą, a o soeyalistach różnie mówią, ale tutaj 
nie o to idzie, aby go wybrać, jako socyalistę, 
ale iiby obalić nim rządowego kandydata.

—  Jest coś w tern także —  pomyślałem, —  
i w  duchn podziękowałem Bogu, że nie jestem 
lwowskim w ybircą i nie putrzebuję męczyć się, 
na kogo głosować.

N ik t ze znajomych nie nrryehodzi, biorę tedy 
do ręki trzeci dziennik. T m  jaż nie ża-tuje i 
wprost pisze, że kto nie odda głisu  Daszyńskie 
na, ten w jednej chwili przestaje być Polakiem, 
obywatelem, człowiekiem nawet, i właściwie 
nie jest godzien, że go święta ziemia nosi. <Ł« 
p ę w ęo za CsuA, aby przyjść do jakiejś równo­
wagi i ochłonąć z w a że n ia , bo w iem , że ten 
starowina zawale najlepiej piazu dla spokojnych 
ludzi. A le  zswiódłem się srodze. Ceas zwymy- 
*ał już z góry od anarchistów, internacyonałów 

i zaprzedańców wszystkich, co idą za Daszyń 
skim, a nie za Piętakiem. Odłożyłem tedy ga 
i .ty i zaczynam myśleć, kombinować, gdy przy 
szedł pan Karol.

—  Jak też pan sądzi —  zag&deąłem go ner­
wowo —  kogo jutro we Lw ow ie wybiorą?

—  Jakto kogo? —  odparł, siadając obok 
mnie. —  Albo Daszyńskiego, albo P iętaka , bo 
trzeciego niema.

—  No, ta*, to prawda —  odrzekłem —  ale 
j«k  pan myśli, którego z nich p o w i n n i b y  wy 
brać?

—  A  cóż też pana do tego? —  odparł tro­
chę opryskliwie. —  Czyś pan lwowskim wybór 
ca? N ie masz pan już czemś lepszem się zaj 
mować, tylko lwowskiemi wyborami? Czekaj pan, 
będziemy mieli tego rokn wybory do Rady miej- 
sk ej, to sobie dość mózgów n&suszymy. Miko­
łajski już teraz ma gotową listę kandydatów,—

w gęstości może pochodzić od domieszki i mego 
eięższego gaza, i pros ł  o pozwolenie pracowu 
nia w laboratoryum Rsleigha. Otóż wspólnym 
usiłowaniom oba aczonych udało się wreszcie 
w 1894 r. wyosobnić z powietrza nowy składirk, 
który nazwano a r g o n e m .  Oddzielano go od 
azotn aa pomocą metalu magna, który w stanie 
rozżarzonym azot pochłania, a także przez ele- 
kt yzowante za pomocą induktora. Ża otrzyma­
ny gaz jest nowem ciałem, przekonano się ująw 
szy go w t. zw. rurkę Pltickera, w której daje 
charakterystyczne światło fi Jetowe i posiada 
własne odrębne w.dmo w spektroskopie.

Argon jest gazem bez barwy i zapachu i od- 
zaacza się wielką obojętnością pod względem 
chemicznym; nie udało się połączyć go w żaden 
zw iązek chemiczny ani za pomocą wysokiej 
temperatury, ani za pomocą działania daktry 
czności. Właśnie z powoda tej nieczynnoś i che 
m iezrej nazwano go argonem. Gesiość jego  w 
porównania z wodorem wynosi 19 96, t. j. pra 
wie 20, podczas gdy gęstość azotn 14.

Pomimo swej ciężkości, argon tmdniej się 
skiapla, niz tlen. Ramsay zwrócił się był do 
nasrego profesora O l s z e w s k i e g o  z prośbą 
o skroplenie argona. Prof. Ol. chętnie się tego 
p< djął i oto są reznltit/ przedstawione przez 
niego londyńskiemu Royal Society: Temperatura 
krytyczna argona wynosi 121 stopni poniżej ze 
ra to znaczy, że powyżej tej temperatary za po­
mocą żadnego ciśnienia nic d t się skroplić; kry­
tyczne ciśnienie wynosi 56 atm< sfer; tempera­
tura wrzenia — 187°, przy 189 5 poniżej zera 
praybiera stan stały, krzepnie w masę lodowatą. 
Tradne skraplanie się argonu tłomaczy się pro­
stą budową jego drobiny, zawiera bowiem w dro­
binie tylko jeden atom, podczas gdy inne znane 
gazy zawierają przeważcie po dwa atomy.

Podobnym pod w eln względami do argonn 
jest gaz h e l i u m ,  odkryty przez Ramsa,’a w 
1895 roku; daje w spektroskopie charakterysty­
czną linię, obserwowaną w  widmie sloneeznem

co to będzie dop'ero za 8 miesiące! Strach na­
wet pomyśleć. Ot, jak jut pan chcesz koniecznie 
coś czytać, to bierz Flieg^nde Błaetter, przynaj­
mniej się zaśmiejesz.

Posłuchałem tej rady i dobrzem na tem w y ­
szedł. Zaraz też sobie pomyślałem, że maszę 
eoś do Ciebie, mój Redaktorze, w ten sens na­
pisać. Ale w takim razie wstrzymam się do na­
stępnego dn'a, nieeh się wpierw dowiem, jak 
te nieszczęsne wybory wypadły. Idę tedy wczo­
raj nmyślnie wieczór na herbatę do Janików 
skiego, aby dowiedzieć się z gazet, jak tam 
poszło. Przeczytałem i dopiero wtedy zakotło­
wało mi w głow ie. Jedni piszą, że zbliża się 
koniec świata, bo Daszyńskiemu brakło tylko 
marnych tysiąc głosów, aby był wybrany po 
słem, i ż tema wszystkiemu winni są demo 
kraci, bo razem z socyalistami biorą pieniądze 
z zagranicy. Moj Redaktorze! A ty dostałeś 
także? Przecież jestem demokratą, jak i T y ; 
więc gdyby tak jaż między demokratów rozda 
wali pieniądze., to pamiętajże i o mnie, bo ja  
twój dnennik jaż od dwunasta lat prennmsra 
je, —  z drogiej ręki, w kawiarni Janikowskie 
go i płacę 5 złr. rocznie. Mogę Ci to nawet 
adowodnić.

A  ta gazeta lwowska, co to w imie patryo- 
tyzmn kazuła wybierać Daszyńskiego, okropne 
teraz wypisała historye na tych, co głosowali 
za Piętakiem. Wybijano też szyby togo w ieczo­
ra we Lw ow ie w tych redakeyarh, eo za Pię 
takiem pisały; gdyby był wybrany Daszyński, 
pi wr e znów zwolennicy Piętaka, bylmy wybi­
jali okna zwolennikom Daszyńskiego. Dogódżże 
ta łodziom!

I  t&k zafrasowałem się tem wszystkiem, gdvm 
ąobie przypomniał wczorajsze zdanie PaDa Ka 
rola i powiedziałem sobie: co ci ttż  do tego 
wszystkiego ? Masz swoją kanreoiczkę, lokato­
rów niezg irszych, i gdyby nie Habliński, co ci 
ciągle podatek podwyższa, mógłbyś żyć, jak  n 
Pana Boga za piecem.

Więc, mój Redaktorze, dajcie też nam, spo­
kojnym obywatelom, chwilę wytchnienia wtedy 
przyrajm nbj, gdy a nas nie ma wyborów. N ie 
ma gadania: źle się stało, że chłopi wybrali 
Stojałowskiego. A le co nam się za to stanie 
iłrg o  ? 01 iluż to lat wybieram posłów, oprócz 
jednt-gi W eigla coraz to nowych, a podatek 
płacę z mojej kamienicy eoraz wyższy. I  gdyby 
nie to, żem właśnie zeszłego rokn dragą doka- 
pił, to z tamtej jtdnej nie byłbym ja ż  w yżył 
z żoną i dziećmi, bo coraz więcej mbyto się 
bierze czynsza, ale też i coraz więcej się płaci. 
Stojałowski będzie poskm chłopskim. Mój Re­
daktorze, po co my, mieszczanie, mamy się tem 
trapić, że on dU chłopów nic nie zrobi ? Dla 
nas nasi posłowie izdoej nie przynoszą a lg i,—  
ot, teraz porobili wodociągi i znowu każą za 
nie płacić, —  & my masimy to przecierpieć, bo 
cóż mamy robić ?

W ielkie szczęście znown, że Daszyński prze- 
oadł w « Lwow ie, a Piętaka wybrano posieml 
Zlitujcie się, panowie dziennikarze, co nam tn 
taj, w Krakowie, z tego przyjdzie ? Formalnie 
znęcacie cię nad nami. Dosyć mnsimy się na- 
trapić B< grami, że teraz biją ich Anglicy. Ale 
ta przynajmniej wszystkie dzienniki jednako 
napiszą: ile , biedne Buery, łajdaki Angliki biją 
ich, co się wlezie. To  ja ż  człowiek wie, że się 
t r  czem martwić, .albo jak napiszą, że BoSrzy 
zwyciężyli, to ja ż  wszyscy się zgadzają na je­
dno, że się trzeba cieszyć. W iee człowiek wie, 
ca ez«m stoi. Czegóż wy, dziennikarze, nie zgo­
dzicie się oa jedno w tem, ee się w kraju 
dzieje? Jadni chcą Daszyńskiego, artldzy Pię 
taka jedni Bardla, drndzy Mztwija, jedni każą 
nam wyskakiwać pod niebiosa z rade ści, drndzy 
wstydzić się i płakać, nie wiedzieć dlaczego i 
za co.

Daiaj, moj Redaktorze, ie  jestem otwarty; 
dawno miałem Ci o tem napisać i prosić, abyś­
cie przestali nas torturować, bo życie człow ie­
kowi obrzydnie i chyba trzeba będzie przestać 
czytać gazety.

Jaż kończę —  jeszcze tylko jedno słówko. 
Czego też nie piszecie nic w N . Reform ie o tej 
oięknej rozprawie dra Karbo w iała p. t.: „Brak 
naaozycieli w szkołach średnich", wychodzącej 
w Czasie ? Jak to zaraz znać, że nie dzienni­
karz pisze; przecież cuś nowego wym yślił. Po­
wiedział krótko: macie za ssało nauczycieli

przez Lockyera jaż w 1869 r. Jest lżejszym od 
argona, gęstosć j » g ) wynosi 2 w  porównania 
z wodorem, podczas gdy gęstość argonu jest 20. 
W  rarce Pltickera helium daje jaśnicjoze światło 
od argonu —  różowawe Pod względem chemi­
cznym jest tak samo, j&k argon, nieczynnym.

Bobum opiera się dotychczas wszelkim pró­
bom skroplenia. Przy — 220 stopniach zimna Za 
pomocą ciśnienia 150 atm. nie ndało się skro­
plić helium. Za to udało się osiągnąć przytem 
najniższą ze znanych temperatur; mianowicie, 
gdy poddtć Lelium przy 220° zimna ciśnienia 
170 atmosfer i potem szybko zwolnić ciśnienie, 
to skutkiem t. zw. e k s p a n s y i  gazu tempe­
ra tara szybko spada do — 265 i niżej. Ponieważ 
według teoretycznych obliczeń t e m p e r a t u r a  
a b s o l u t o e g o  z e r a ,  w  której wszystko krze­
pnie. zamiera i wszeiki ruch ustaje, wynosi 
— 278 ’, wynikałoby więc z tego, że nauka osią 
gnęła ja ż  w  praktyce temperaturę tylko o 8 sto­
pni od tej teoretycznej granicy oddaloną!

Jeszcze trzy pokrewne z powyższemi pier­
wiastki odkrył Ramsay w 1898 roka, czyniąc 
rozmaite doświadczenia ze skropionem powie 
trzem: n e o n ,  k r y p t o n  i k s e n o n .  Pierwszy 
świeci w  Pltickerowskiej rarce jasno pomarań­
czowo, dragi niebieskawo, trzeei azifirowo.

Prelegent demonstrował świecenie tych gazów 
w rurkach, a na zakończenie oznaczył ich miej 
sce w  peryodycznym systemie pierwiastków 
M e n d e l  e j  e w a  w ed łsg wagi stirpu, oraz po 
dał cyfry oznaczające w przybliżenia procentu 
wą ich zawartość *  powietrza. Zawartość argo­
na dochodzi do 1 % ; inne gazy występują w 
bezporównania mniejszych, nikłych ilościach. —  
Po skończonym odczycie prelegenta darzono oj 
klaskami. E . L .

w gimnuzyach, to pożyczcie ich sobie ze szkół 
wydziałowych. Po co też w „parw ie" ma ko 
niecznie w ielk i jakiś profesor uczyć geografii, 
tlbo polskiego; wystarczy na to profesor ze 
szkoły wydziałowej. Ja tylko chcę uzupełnić 
pomysł dra Karbowiaka. Dobrze to mówić: weż 
nauczycieli zt szkół wydziałowych i przenieś 
do gimnazynm. A  któż będzie potem uczył za 
nich w  gakole wydziałowej ? N a to znown ja  
mam sposób. Przenieść wtedy nauczycieli ze 
szkół Indowych i kazać im aczyt tylko w niż 
szych klasach szkól wydziałowych, a gdyby 
brakło nauczycieli w szkołach ludowych, to 
wziąć do pomocy dyaków i organistów, jak to 
jaż radził jeden z posłów w Sejmie, —  i . bę­
dzie dobrze. Wszystko da się zrobić, tylko wy, 
dziennikarze, nie bałamućcie lndzi.

N ie z&trawajżo nas zatem, moj Redaktorze, 
swoim pesymizmem, bo znown tak żle nie jest, 
jak wypisujesz. Ot! nawołaj lepiej swoieh kole 
gów do świętej zgody i spokoju, a nie trap nas 
niepotrzebnie, bo odkąd śwjat światem, zawsze 
ladzie narzekali i nikt tego znown tak na se- 
ryo nie brał, jak w y to teraz robicie.

Optymista.

K R O N I K A .
K r a k ś w ,  10 marca

P osiuj zenie Rady miejskiej odbędzie się w po 
aiedzia/ek 12 b. m. Na pu rąikn dsiennym: obra­
dy nad bndżetnm.

Ssfccya IV (szkolna; R.dy miejskiej obradowała 
onegdtj j, d przewodnictwem ks. dr SpiBa nad re- 
goLminem wyższych kursów dla kobiet imienia dra 
A. Baranieckiego, przedrożonym przez dyrektora 
tych kursów, prof. dra Rostafińskiego. Regulamin 
ten , obejmujący oko/o 85 paragrafów, z małemi
1 mianami został przyjęty i w najbliższym czasie 
będzie jnż obowiązywać,

Po załatwieniu się z tą sprawą sekeya posta­
nowiła wykłady bistoryi literatury niemieckiej na 
knraaeh dopełniających w żeńskiej szkole v ydzis- 
łownj im, św, Scholastyki powierzyć drowi Karolo 
wi Opnszyńikiemu, prof. I I I  gimaazynm.

Z Tow. „Szkoły ludowej*. Z pu#odn zbliżają- 
rego się tor ninn fciibgo zgromadzania zarząd głó­
wny zwraca się z uprzejmą prośbą do Sz&n. Za­
rządów Kół Uiiejzuowyob ażeby (o ile tego do tej 
pory nie nczyn-ły) zedbciały łaskawie n&desłać w 
ri żliwie n&jprę ii ym czasie roczne sprawozdanie 
z działalności Koła, oraz sprawozdanie kasowe za 
fczas od 1 stycznia do 31 grudnia 1899 r. Nadto 
Koła, posiadające Szkoły analfabetów w swoim za­
rządzie, wypożyczalni» kziażek lnb czytelnie pism 
raczą łaskawie wypełniać przesłane im kwestyona- 
lynsze. Z uszanowaniem D r  Ernest Bandruwski, 
przewodniozaey. Kazim iera Bujwidowa, sekretarka.

Do kasy Zarządu głowa ego Tow. „Szkoły In 
djwuj wpłynęły w mieMąeu Intym r. b. następu­
jące kw oty : Od dra Badera 40 koron tytnłi m 
wkł ,d*i członka dożywotniego; w odpowiedzi aa 
odezię do gmin z daia 1 grndnia 1899 magistrat 
m. Jarosławia nadesłał 25 koron, gmiaa Zawada
2 k. r. tytnłem wkładek roe-nreh. magistrat m. 
Sokala 10 kor ek edką n Wenzia 7 kor. aa askołę 
bialską, p. ŁacKi - «  Stanisławowa aa pośredni­
ctwem p. Pajora 4 korony na ecie ogólne Towa 
rsyztwa, K rło  IV we Lwowie naaesłMr 120 kor., 
dr Geldner z Nowego T&rga 2 kor. jako wkładkę 
na r. 1900, Koło Śaiatyn 27 kor., Kolo Sieniawa 
50 kor., Koło Stryj 11165, Koło OSw-ęcim 30 
ko*\, Koło Ksłaez 33 90, magistrat m. Rai szowa 
50 korm.

Z k<m t«tn pań „Sokoła" krakowskiego wpłynęło 
378 kor. 40 h. ca odzież dla niezamożnej dsi&twy 
polskiej w Białei. ,

Z Akademii umiejętności. Posiedzenie wydziału
filologicznego odbędzie się w poniedziałek 12 b. m. 
o godz. 6 wieczorem: Porządek dzienny: 1) Prof 
Bieńkowski zd i spraz a ze swej praoy p. t. „O uo 
sobiea-ach narodów podbitych, oraz o literaturze i 
■ztnci rzymskiej". 2). Prof. Cznbek zda sprawę re 
swojej pracy p. t. „Wespazyaa z Koehowa Kochow- 
ski", atndynm biograficzne. 3) Prof. Tretiak poda 
wiadomość o pracy p. Si. Zdsiarskiego p. t. „Pieśń 
Indowa w G&lioyi".

Przypominamy, ±? doroczne wslae zgromadzenie 
członków „Sokoła" krakuwsktego odbędzie sie ju­
tro w niedzielę o gndzHs 3 po połndnin. Byłoby 
do życzenia, aby druhowie więcej okazywali zaję­
cia dla walnych zgromadzeń, na których mogą nie­
raz zapaść uchwały, decydujące o dalszych losaoh 
Towarzystwa. Tymczasem przypadkowy skład, za­
zwyczaj bardzo nielicznego zgromadzenia, wyrokuje 
o opinii 800 cz*oaków „Sukoła". Objaw ten jest 
zaprzeczeniem doisłego przestrzegania obowiązków, 
do którego każdy a „Sokołów" powinien czuć się 
powołanym.

Komitet budowy młejekiego Muzeum techRi- 
6Z80 przemysłowego obradował onegd&j pod prze- 
wodaiotwem prezydenta miasta p. Frirdleina. ko 
mitet zastanowił się nad programem II (ściślejszego) 
kenknnn na budowę gmachu i nłożył warunki te­
go konknrsn. W  idomo bowiem, że w myśl nobw&ł 
Rady miejskiej projekt budowy miał przejść przez 
dwa konkursy; na pierwszym nagrody otrzymali 
arehitekei pp., Knans, Zawiejski i Zubrzycki, któ 
rzy celem ostatecznej decyzyi komitetn wezmą obe- 
cni< odział w tym drngim ściślejszym konkursie.

Uniwersytet ludowy. W niedzielę o godz 4 7, 
dr Kłnszyński wygłosi odczyt i  bygieny społecznej; 
o godz. 6 wieczorem odbędzie się wykłui dra Z fii 
Daszyńdkiej - Golińakiej: o ludności. Treść wykładu 
jest następująca: zaludnienie w różnych okreoaoh 
bistoryi; zaludnienie krajów i okelie rolnych i prze­
mysłowych; przeludnienie; teorya Maltusj..

W  poniedziałek o godz. 7 wieezurem prelegei t 
ka mówić bęazie: Dzisiejszy przyrost lndaośsi na 
Zachodzie: Anglia, Niemcy, Francya; przyrost ln 
dności. w krajach pilskich; nbóstwo i dubroczyu 
ność; przeludnienia i kwestya robotnicza.

W niedzielę zaś (d 11 b. m.) o godz. 4 po po­
łudniu w sali „S ikoła" podgórskiego odbędz.e się 
wykład p. Zakrzewskiego: O rozbiorach Polski.

, Związek literacki'1. Wczoraj wieczorem w je 
dnym z pokoików Kawiarni test~alnej zobrali się 
członkowie tutejszego Związku liter.ckiego. Wśi ód 
wi sołych rozmów wyłoniła się i poważna kwestya 
Jeden z członków oświadczył, że „Czyteinia dla 
kobiet" ma zamiar zaprosić członków „Związku", 
aby prayztąDili do „Czytelni" w charakterze człon­
ków wspierających. Związkowcy wybrali dwn dele 
gatów i polecili im, aby sprawę tę rozpatrzyli i po­

rozumieli zię z „Czytelnią dla kobiet" co do wa­
runków, na jakich „Związek" mógłby zespolić się 
z tą instytucyą, nie tracąc przytem cechy swej sa- 
moistności.

Z uniwersytetu. P. Tadeusz Lndwik Jastrzębiec 
Grabowski, profesor szkoły rc daej w Krakowie 
rodem z Dębnik w G ilioy i, otrzymał dziś na tu 
tejszym uniwersytecie stopień doktora filozofii.

„Ze wspomnień i rozmyślań więziennych". 
Pod tym tytnłem wygłosi jutro o godz. 12 7* od­
czyt w amfiteatrze Nowodworskim p. E__per W o j  
nar .  Prelegent omówi stosunki więzienne w Ln 
blinie, w X  pawilonie cytadeli, na „Pawiaku", w 
więzieniach przy Ratuszu w Warsowie, na Pradze, 
w Będzinie, tndzież podzieli się z Szan. słnr-h cza­
rni osob stemi wr. żeaiami i refleksyami, dotyeaąee 
mi stanu oświaty Indowej w Królestwie i n ras. 
Wstęp na salę 20 ct., dla członków „Uniwersytetu 
ludowego" 10 ct.

Koncerty luduWB. Wydział krakowskiego oddzia­
łu Uniwersytetu ludowego, pragnąc słuchaczom swo­
im, przeważnie ze sfer niezamożnych pochodzącym, 
uprzystępnić wykształcenie amaku estetycznego, 
oraz dostatu-zyć taj'ej, a godziwej rc zrywki, post 
nowi! zając si^, równouędn e z odbywająoemi się 
a y« ładami, Urządzaniem popularnych koncertów 
Indowych. Siły artystyczne m* wydział zapewnio­
ne —  wszelako nastręcza s'ę wielka trndacść w u 
zyskaniu '•& ten cel odpowiedniej sal'. Instytucye 
nie eheą dać sali darmo; żądają 150 koron. Gdyby 
za salę tyle płaeić miano, to powstałby deficyt. 
Bo, prosaę obliczyć: 500 osób po 10 ct., to ma 
ksymainy dochód 50 złr. Jeżeli za salę zapłaco- 
noby 75, sa afi.ze 10, za estradę i sprowadzenie 
fortepianu przynajmniej 30 —  to kto dokryje de 
ficyt i to znaczny nawet, przy bezinteresownej grze 
artystów? Jest to istotnie rzecz smntna, że w Kra­
kowie abaleść nie można bezpłatnej sali na kon­
certy Indowe.

Jarmark wiossRsy na bo tlt rozpoczął s;ę dziś 
w Krakowie. W ujeżdżalni „Sokoła" Stoi już oko 
ło 150 koni. DaUze praenyłki mają nadejść. Rnch 
targowy jest bardzo słany; konie, które dotychczas 
można widzieć, nie odznaozają się wcale ani swą 
rasaweścią, nadzwyczajaą pięknością Ogólną 
nwafę zwraca >dn .k  na aiebie para malutkich, de 
reszowatych kuców wcale ładnej bndowy. Kuce te 
sę własn< ścią p. Ilkowskiego z Grzegorzowie (Kró­
lestwo Pclskie).

Wojskowość na razie nie zakupnje jeszcze re­
mont, czekając zapewne na większa ożywienie się 
targn.

Składki na rzecz iolsk'Ch rcbotRikOw zagłę­
bia ostrsiwsko-karwińsklego. A. Lueka »e Stani­
ała wuw* 2 kor., dochód z oaezytu o stosnnkach 
pcluich na Śląsku 94 kor. 2 b „Kółko rolnicze" 
w Schodnicy jako część zysków przypadających 
ezłonkom z bilansu przedsiębiorstw Kółka za rok 
nbległy 644 kor., p. Emilia B, z Krakowa 2 kor. 
Razem dotyrheaas na ręee moje złożono 1845 03 
koron.

Niemiecka Lutynia (Śląsk anstr.), 8 marca 1900.
D r  Wacław Seidl.

Na tutejszym dworcu kolejowym aresztowano
Stanisława Groszowskiego i Wineenśego Kolaka z 
Jsstrząbki Starej, którzy nie chcąc „iżć w. kama­
sze", zamierzali przed poborem uciec do Ameryki

wielka obława, jaką dokonała wczoraj pdioyn 
krakowska na tutejmyih złodziei i włóczęgów, 
wzbogaciła aresżta pd cyjnę w 100 0̂ 00104. lar*7 
różnych izd/widnów podejrzanej kcnluity.

Na kradzieży węgli z tutejszych mig .zynów 
kolei państwowej przytrzymano dziś Jana Koleśę z 
Prądaika Czerwonego.

Arr&i iowano oaegdaj w tutejszym hotelu nccle 
gowym jakiegoś człowieka, zaopatrzonego w papie 
ry, wystawione na nazwisko Jakóba Cybnlsbiego 
z Wolbruma (Kiólestwo Polskie). N>eznaiomy o 
świadczył, że nazywa się Jukćb Cybslski, locz po­
tem dwn razy zmienił swe zeiinpma, zowiąo się 
Jakóbem G łęt-skim i Jskóbem Grondowskim, przy- 
czem podał, ź ma lat 24 i jest zbiegiem z armii 
rosyjskiej. Ponieważ władcę bezpieczeństwa nie mc- 
gły nwiersyć tym zeznaniom, qaasi Cybulskiego 
1 utrzymało w arezztnch „ped telegra fam" sż do 
dalszego zbadania jego stosunków.

Ogień kominowy wybnebł dziś około godziny 1 
w pułbdaie w domu pod 1. 21 przy nlicy Szew­
skiej. Straż ogniowa, która aatychmb, t przybyła 
na miejsoe wypsdkn, ugasiła ten pożar. Scrut nie 
ma żadnych

Zygmunt Toczyukl skazany został dzisiaj przed 
trybunałem orzekającym za oszustwo, sprzeni'w’e 
rżenie i bezprawne przywłaszcz, nie sobie tytułu i 
ebarakteru oficera, na 6 miesięoy eiężkie0 > wię 
sienią. Skazogy karę przyjął i natychmiast ją roz- 
poczsL

UblbCUjąca młodzież. Przed parn uniami poli- 
cya tutejsza aresztowała 15 letniego teiminatora, 
Ed warc i Maksymowicza, który zwrócił na siebie 
uwagę organów bezpieczeństwa rozrzutnością z ja­
ką trwonił pieniądze. —  Śledztwo, przeprowadzone 
celem zbadania źródeł, z . tórych Maksymowicz 
czerpał monetę, okazało się bezcelowem i Maksy­
mowicza wypns czodc un wolność.

Wczoraj po południa p. Mary a Krzos sowa, za­
mieszkała przy ulicy Krowodęrbkiej, chciała wy- 
sł.ć la t na pocztę 1 ponieważ zabrało jej aa po- 
spiechn, zawołała do swego m eszkąnia niejakiego 
Franciszka Kopacza, 16 letniego terminatora, któ­
rego znała z widzenia 1. rozkazawszy mu chwilę I 
poczekać, sama siadła do napisania listu.

Zanim jednak list był gotow Kopacz z otwar 
tej komody zesksmotował p. Krzeszowej ałoty ze­
garek, broszkę kosztowną, ozdobioną perełkami, 0- 
ra . dt. a żak ety i. “ ie czekając na 1 st, umknął 
cichaczem, aby „łup ukryć przy pcmocy Msksy I 
mowicza, * którym był „w spó/ce". P. Krzeszo 
ws, naty.chm ast zauważyła brak tych przedmiotów 
i powiadomiła o ctłem zsjściu policyę, a w d »ie 
godziny potem Maksymowicz i Kopacz, wraz ze 
8krtdzionemi przedmiotami, siedzieli jnż „pod tele­
graf m“ —

Lów.n iczrśaie brat Maksymowicza, Ferdynand 
Maksymow cz. zgłosił się na policyę i doniósł, że 
15 letni Edward nWemn dziadków*, Janowi Sali 
kowskiemt mieszkającemu w Nowej Wsi, ukr_dł 
z knifa książeczkę K agy Oszciędności na 358 ko 
ron, z czrgc, 276 koron jnż pedaiósł z ka>y tejżb 
Instytncyi. Oprócz tego Edward bratu swemn za­
brał również książeczkę Kasy Oszczędności na 100 
koron, a L.utce swej broszę z dukatowego złota i 
inne droliue koiztown ści.

„Obiecująca" młodzież!
Z sali sądowej. (N a  ławic oskarżonych zasia­

dło —  trzech Janów). Przed tutejrzym trybuna­
łem sędziów przysięgłych toczyła się dziś rozpi a-

wa przeciw trzem notorycznym złodziejom, J a n o ­
wi  Konarskiemu, czeladnikowi murarskiemu, J a ­
n o w i  Gwisżdziń kięmu z Podgórza, oraz przeciw 
J a n o w i  Piotrowskiemu z Piasków Wielkich.

Rozprawie przewodniczył radca Tnrowicz, jako 
wotanci fango wali radca Klemensiewicz i sekretarz 
Rżąca. Oskarżonych bronili dr. F i l i m o w s k i ,  
dr. R a b i n o w i c z  i emerytowany radca P a w ł o ­
w i c z .

Akt oskarżenia zarznea trzem Janom, siediącym 
pa ławie oskarżonych, że łączy ich nietylko współ 
ne imię, ale i wspóln kradzież, jakiej dopnścili 
się w grudniu zeszłego roku na azkodę Racheli 
Fendlerowej, właścicielki magazynu w Krakowie, i 
Józefa Wicsenfelda, handlnrza z PółwBia Zwierzy­
nieckiego. —  Oskaiżeni tamali się do obu tych 
sklepów i, oprócz znacznej gotówki, zabrali także 
to'-.ar taw, że szkodę, jaką Fendlerowa i Wiesen- 
feld ponieśli, przenosi cyf ę 600 koron. Obok te­
go nsiłowali tni tej samej noey włamać się do 
sklepów KJsiela Zimettbauma i Chi cc - Siegmana w 
Półwsin Zwierzynieckiem, lecz, na niczęśeie, bez­
skutecznie,

Oskarżeni przyznali się do kradzieży, popełnio 
■ej w sklepach Fendlerowej i Wieaanfeldą, len  
stanowczo zaprzeczali z >rzutowi prokuratora co do 
obiłowanej kradzieży na szkodę Zimettbauma i 
Siegn auia.

Po przi słnchsnin świadków i przemówieniu pro­
kuratora i obrońców ława przysięgłych ndała lię 
na naradę i pytania postawione jej zatwierdułs, 
skntkiem czego zapadł wyrok, skażający Gwit źdz*ń- 
* kiego i Piotrowskiego na rok, a Konarskiegu na 
trzy lata ciężkiego więzrenia. —  Oskarżeni wyro* 
pr* jęli.

Z Sędziszowa piszą nam: „Właściciele waładek 
i ndziałów tutejszego Towarzystwa wzajemnego 
kredytu oświadczyli stanowczo, ż j  Towarzystwo 
utrzymają przy życiu, gdyż w razie konknrsn tej 
instytncyi i jedni i drudzy musieliby punieśó wiel­
kie Btraty.

„Pomoo w tej akoyi, mającej na cela sanaeyę 
interesów Towarzystwa, p o w i n n a  nieść przede- 
wszystkiem miejscowa Rada nadzoroza z pi-ezeeem 
swoim na czele, która przez zaniedr-mie obowiąz­
ków na s!ę przyjętych nie mało przyeryaiła się do 
oogrążenla Towarzystwa w stan, w jakim eię ono 
obecnie znajduje.

„Ś edztwo karne w sprawię defrandaeyi, popoł- 
nionej w Towarzystwie prawi dra Będzielowskiego, 
prowadzi energicznie p. Panek, b- kretara sądu ob­
wodowego w Tarnnwie, który oświadczył, te nie 
zawaba s:ę postaw ć w stan osaarżenia wszystkioh 
tyob, któryob postępowanie umożliwiło drowi Są­
dzicie wskiemu dokonanie tych malwersacyj."

Wybór burmistrza. Z Nowego Sącza piasą nam: 
Po rezygnacyi p. Lipińskiego, po wyborz i i rezy- 
gnaeyi dra Galkiewieza, zwołano we ezwartek po­
siedzenie Rtdy miejskiej. Na posiedzenie, któremu 
przewodniczył wioebnrmistrz p. M lar, przybyło 
tylko 29 radnych; nie przybył ani p. Lipiński, 
ani p Giłkiewiez. W/adzę polityczną reprezento­
wał starosta J .̂-osz, autoaemiczaą wicemarszałek 
Ziiliński Praedcwszystkiem zastanawiano się nad 
rezygnacyą dra G>łkiewieza. którą też prayjąto.

Następnie ta propozycję ks- infułata Góralika 
wybrano bnrmistrtem adw. dr Władysława B a . 
b a c k i a g o .  Na 29 głosów atraymał 28 i wybór 
przjjął, zapewija.ąc, że starać się bęaate o pi ro 
dae«ie łatilcjących tn ćlTÓoh stronnietw i o spoaój 
w mieście.

Wybory ustępującej połowy Rady miejskiej któ­
re jnż dawno mAły sią odbyć, nie zostaną tok 
prędko rozpisane; najpierw eba stronnictwa pogo- 
dz ć się mtją co do kandyda.nr na nd-iyeb. 

Jubileusz Antojilegu Durelnego. w  dalszym tią
gu zamianowały nacaelaika swoim eałonkiem hono­
rowym Towariybtwa sokole w H irodence Myśleni­
cach Starym Sączu i Tłnaaczn.

We Lwowie zmarła Marya z Jasińskich L a m o ­
wa,  w dowa po znakomitym pisarzH.

Ks. StPJ tOWhkl wniósł przjci y rządowi skargę 
do trybunału państwowego o zapłacenie samy 
2425 koren za dyety poselskie i koszta podróży, 
a miano wizie z tego powodu, te dyety jego ale 
dostawały się do rąk jemu, tylko jego wierzycie­
lom, którzy uzyskali ca nie kondykt. Poseł Stoją* 
łowski wywodzi w skarć'  t, że równie jak o&uba 
poiła, tak i dyety jego są nietykalne i pc w inni 
być tylko do rąk własnych posła wypłacone

Wczoraj bawił ks. Stojałowski ze sztabem swoim 
cały dzień w K skowie, a wieczorem pospieszył do 
Podgórza na poiifae zgromadzenie obywatelskie, 
zwełane przes P- Leona Langera, na którem miano 
omawiać sprawy miasta, powiata i regnlaeyę płae 
fonkeyonarynszów kolejowych. Ks. St ijałowbki spo- 
diiewi ł  się zastać na zgromadzenia zaDroizoeyeh 
przez komitet puzłów ks. Szpondra i Laaielsks, ei 
wszakże nie przybyli. Na igromadzeain przemawiał 
ks. Stojałowiki przeeiw wnieasowi o wsjąpięnie 
p. Danielaka do Koła polskiego. Ks. Stojałowski 
odjeohsł wieczorem do Tarsubrzegn na zgromadze­
nie 'udowe

Tow. polllechnlozne we Lwowie na ostataiem
posiedzeniu uchwaliło, aby komisya słownikowa 
Towarzystwa zgłosiła swój ndz<ał w konkursie 
warszawskiego Towarzystwa teehnioznego, ktńcy 
rozpisano na przetłómaczenś# 355 nazw technicznych 
na język polski. Praca ta nie tędaie jednak wy- 
.yłana, jako „konkursowa", Im s  z wyraźną dekla- 
racyą: Praoa komipyi lwow. Tow. polit."

Ź Mszany Dolnej od pp. Jocla, Abrahama i Saula 
Ameterdamerów otrzymniemy wiadomość, że nie­
prawdą jeat, jakoby zbankrutowali; żadea dotąd 
bankructwa nie ogłosił.

Drugie już z rzędu w sprawie podobnej otrzy­
mujemy sprostowan e, Zinrestczamy je, konstatu­
jąc, że w danych wypadkach, ogłoszonych w po­
przednich numeraoh N . Reformy, zaohodzlło w ka­
żdym razie zawieszenia wypłat i okładanie się 1 
witrsyclelami.

Jubileusz Akademii krakowskiej w Tarnowie.
Ponieważ w Tarnowie była dłngie w'eki F słonia 
akademicka, która w X V III wiekn nesiła nawet 
ty tał „academicei uchwaliło Koło tarnowskie 
Towarzystwa nauczycieli szkół wyższych na posie­
dzeniu, odbytem 18 lntego b r., na wniosek prof. 
dra Jana Lenieka obchodzić w Tarnowie jnbileasz 
Akademii krakowskiej odpow ednim Wieczorkiem 
literacko mnaykslnym.

Cieszyn, 9 marez. Ponieważ plany Dorna naro­
dowego zatwierdzone zostały przez rząd krajowy i 
gminę, pr eto bndowa sali teatralnej i rekonstru- 
keya bot (iu Szreinzla, będ cege ov«  n e w łt‘ n iścią 
•arodową, rozpooznie się j>a iowezo 1 kwietnia br. 
W dom a tym próei szli teatralnej znajdą pomlc- 
■zezenie tntejjzc polskie Stowarzy^zen.a, Jak „Czy-
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Indowa", Kaka aalicekowa, „Sokół" i t. p.laajkowych I, I I  i ITI ?**py, jedna pcadk aancay- 
l ** więc mimo saciekłej oposyeyi Ńiameów stanie I cielą dla klas pospolitych.
jjrttee na joh.cn Di ml* in  der echt deutscher 

bndyaek s Bapisem „ U o m  n a r o d o w y
Polski".

flównież i s s h o ł »  p o l s k a  I n d o w a  zostanie 
^krótoc otwartą, gdyż pomimo przeszkód, stawia- 
**sh prań radą gminną, rada szkolna krajowa 
tayebylUa się do Zycsei lndnośoi polskiej.

„S>kół" cieszyński odbył 4 b m. walne zgro 
Radzenie, aa ktorem prizessm wybrano p. Jaaa 
&Ukueza, a aistąpcą p. Jana Lnbaczewskicgo, pro 
fetorów gimnazyalnyeb.

Zbliża się teras dla Śląska bardzo ważna chwila: 
przeprowadzenie ezynnrśoi konskrypcyjnyob. Ponie­
waż czynności przygotowawcze do spisn loduośoi 
jv t się rozpoczynają, aaiezy rozwinąć bardzo ener- 
giozm. kontrolę, aby w tyeh kilkn gminaon, gdiie 
Niemcy dzierżą ster rajdów gminnycn, uaynności 
konaktypeyjae z ea/ą sumiennością przeprowadzone 
SosUły^ STodaiewłć się bowiem, należy, ze „wici 
korsąaey dcezyńsoy" w całkiem podobny sposób, 
jak prsy aałoienin polskiej szkoły indowej '  C 
Szynie, zeeheą wykazywać, że w aassem mieńcie 
Większa część ludaośoi mm wątpi,wy zassosyt nale­
żeć do rasy germańskiej.

Strejk i nędza, pannjąea w4ród górników, daje 
się i tn dokncsliwic odczuwać, szczególnie zań prte- 
Wyałoweom. Choroby w okolieaok ogarniętych srrai 
kiem zaaaynają panow.ć; n Pietwałdaie koł Or­
łowa skonstatowano tjfns plamisty. (*■')

Z  hrartzawy donos ą nam: Dnia 1 b. m. o go 
i * j 'C  6 1/, rano na rogn uliey Tcwarowcj i Ł i  
osiej w Warszawie aa bito nnown azpiega Grzeziaka 
(iakienika). Zginął Mayskmiatt. —  Z wykoaaweów 
krwawego wyrakn ule njąi • nikogo.

Dala 4 b. m. cd o jł s t, pogrzeb 4. p. Juliana 
StadataakrafO, ślnaaraa, który 22 miesiące prseaie-
a  j  wiiedstwie w X  pawilonie cytadeli i na Pa-
wiaan. Żyołs a»koń t j l  w szpitaln 4w. Rocha w 
kilka dni po iwolaietiD go z więtienia przed wy 
rokiem. W  pogrzebie wzięło udział z górą 3.000 
robotników W czasie pachoda aa cmentarz na 
Bródnie, śpiewano pieśni robotnicze i rewolucyjne, 
pomimo mnóstwa szpiegów i policyi z oberpolio 
majstrem i psfkowmaiem żaadsrmów na ezele. Na 
dragi «a.«ń aresztowano trzech rzekomych uesestai 
ków pograeoi

Pożar „ThÓStre fm aga is". Do tej ehwili aie 
Błotna sobie wyrobić jasnego pojęcia o przy«ay- 
Bsea, które wywołały czwartkową katastnfę w 
i'ary»H Czy powodem jej było wadliwe sałoteme 
ptaewodów eieatryennych esy tei popsucie się ka 
lorj forów, faktem jast, iś meapostczenie żelaznej 
knrty&y —  jak to jeat przep sausm —  dało mo- 
żaoić roaasersenin aię niszsząoomo Żywiołowi z su  
loną szybkością z w.dowoi na salę widzów, Otwo 
rzuno wprnwazie natychmiast hydranty, lecz gurąci- 
było jut tak wielkie, te woda, nie gasząc og aia 
zamieniała się w pnrę.

Za ptnwdaiwe szczęście w nieszczęściu uważać 
należy, iż ogień osiezędiił niektóre etęści gmnebn, 
n między innemi loae artystów: Mon neta Snlly, Uo 
q it lia ’a, Wormsn i pani Barelte. Natom.au straty 
jakie poniosła prsns poZar sztuan fraBenska, są rit- 
powetowaie. Międsy lanemi ni kły uiszeienin słyn 
Bi a u tu  Yoltair»’a roboty Hjndoaa, i wiele obra 
nów ańubiących ruyer leatrn, które wprawdzie wy 
ŁF^aioao, leos podnijrnwione i poniszezone. Biblio-
- f » *  1 ■rekrwnin nratowano.

C.ąie lm , który rospoznnł zwłoki młodej nrty 
Stki panny Honriwt opowiada, i< aiimła oaa tw .ri 
zapełnić czarną, jak mnmw, i bez śladu włosow, 
Prsypnstosa on, te panna Hcnnot zginęła jedynie 
a tngo powoda, ni® “ « »  dokładnie rozkładu 
korytarzy w goaobn tcatrmlayin, w którym aię aa 
biąnała. Je; garderobiana adołała nię nratewać. —  
Dziwnym zb.egieiz okoliesn.śm o c lu .  lotn aktor. 
iW n t u r a ,  lt.ąea w tej części gmachu która si. 
prawi*, doazesętnie Spalił8' 0J  ®J 0 7* był
Faieonaier 25.000 fr. »  WI* lIlł * l0n,ł
dse te oealały. , „ . u

Wogóle katastrofa z . T l * « r e  ftu gn ą  praypo-

2) W  szkole wydziałowej żeńskiej im. Klemea- 
tyay Tańskiej1 jedna pusada dyrektora, ewentual­
nie dyrektorki, trzy posady nauczycielek dla klas 
wydziałowych dla przedmiotów I, I I  i I I I  grapy.

3) W  szkoła 4-kltsowej pospolitej męskiej im. 
św. Mikołaja: jedna posada kierowaika.

4) W  szkole 4 klasowej żeńskiej pospolitej XVIII: 
dwie posady nauesyeielek starszych i jedna posada 
nauczycielki młodszej.

Gamla Lwowska Nr. 56.

%  k a l e n d a r i a .  W  sobotę, 10 marca: 40 
męosenników; w niedzielę, 11 marca: Konstaa- 
t-go Wielkiego; w poniedziałek, 12 maren: Grze­
gorza W. pap.

Wschód słońca dnia 12 maren o godz. 6 min. 
0, zachód o godz. 5 m, 40. Długość dw a godz 
U  m. 40. ^

Z  k r s k .  s b i e r w a t a r y u .  Dnia 9 mar 
ea pogoda, —  termometr od — 9,8° doszedł d> 
-1-1,5° 0 Bat oaetr wysoko, z małym rcehem je 
ssese do góry.

Dala 10 marca o godzinie 7 n a  o a tu  baro 
metra by 754,3 mm., termometru — 6,21 0. Wiatr 
zachodni,

Rtptnou- teatru ■lejeklege.
W  n i e ó . i e l ę  11 maren: „Leta", krotoehv.il* 

w 3 attach Rzlpha Gobbinsi (po raz dragi).

Gabryelski (Krzysztofory, Kraków) sprze­
daje fortepiany najznakomitszej w Austryi 
abryki P e t r o f  z mechaniką angielską 

po 500, wiedeńską po 300 zlr.

fu tM M  u u m , l i t e m  i anyn;czie.

s iu  Wielce katastrofę w „K |“ Kt®8Łra® ' bo tn

u -  niestosowanie .  ę do prceprów ponoyi ogaio 
wsj i niedołęstwo 8tr„ y  ogniowej te" tr^ “ ®J p. J 
czyniły aię do nieszczęścia, którego ® ^
nuknąó. Tym raaem skończyło B1? P” ^ an. iD. 
tylko a* ówjoa ufinraeh lndzkieb. Trupa s P 
.ego będzie dawać tymczasem przedstawię^
nia w gmaehn „OaćJBnu. Spaloay budynek ma 
być w prseoiągn dwóeb m.esiecy odbudowany, D0 
fnodamenU j ° f °  1 iw .  skrzydła zostały nieaaru 
aseae.

Kolonii ■•carstw . Prsegląd amerykański Mac-
ciurę’S Magatine podaje następujące szczegóły, któ­
re tyezą **< koloBljj, Dęd^eyo. w posiadaniu mo- 
Carstw. I  , y,Unl8 inst w posiadaniu ko-
loaij obssarn 9, • 90 mil kwadratowych aagiel-
skiah, Franey8 o.buu.ooo, Niemey 1,000.000, Ho 
ludys 800.000 i Stany ZjudBeel>Be 125.000. —  
Lndaość kolonij aagielskieh równa się 420 milio 
u a ,  fruonskiob 53 mu., niemieckich 11 m il, ho-
laaderakieh 83 mil- i 8merykańakieh 9 mil.

Mianowania I przeniesienia. Minister kolei że
lazayoh miaDoważ “  " ł,le ^zpiunyoh kon­
kursów: BUrssege komisarza Dnd.iwaiotwa, Jana
Michalski, go, zastęp®? naczolnika lekeyi konmrwa 
eyi Kraków I ,  naczelnikiem sekeyi konserwaeyi w
Cnabówoe; starsaego komisarza budjwnictwa, Sta­
nisława Sojkę, aacze1*-— “ “ J1 konserwaeyi Sta 
uaławów IV , naczelni kio® 86 cy* konserwaeyi No­
wy SąOS II.

Dalej praenieiieni so**8̂  Z8. ,w*6Hnów służbo­
wych : sUrssy komisarz bndowaietwa, Bernatd Beit, 
aaeaejik sekeyi konserw8®!1 u,“ 8 I I , i  powodu 
swiaięeia tego msędn, przydzielony do oddziała dla 
kona.erwaoyi i budowy w dyrckeyi kolei państwo- 
wyeb w Krakowie. Nakoniee praemesjny aa . l a  
sne żądanie rewident Jalm®8 Bystrsonowski % dy 
rekeyi w Tryeamc do okręg* dyrekeyi w Yiilach

Wskutek powyższych prseniesień rozpisano ró 
wnoeaeśme kenknra na posadę naeseimka oekeyi 
kouarwneyi Stanisławów 1^, do którsj przyw,ąt ł . 
ną jest V II ranga smabowa.

Namieeuiik przeniósł praktykanta kuaceptotsego 
aaia eatnictwa, TaOcnaza Żebrackiego, ze Lwowie 
do Fribworska.

Knnknrsy. PI krakowskim miejskim okręgu szkol 
aym są naatępnjąoe posady unesyeielskie do atm- 
łego obsadaema:

1) W sztole wydziałowej męskiej im. św. Flo 
ryana: jedna posada dyrektora, trzy posady . a- 
uezyeieii km k iu  wydziałowych dla przedmiotów

—  Pras® nieniecka o Żmurce. Znane eusoni 
smo niemieckie, wyenedtące w Monachium, M o  
detne Kunst, prawie cały ostatni swój numer po­
święciło iiawncmn malaraowi naazemo, Franciszków 
Z marce twórey „Gwiakd/ betleemskiej", która 
zdoOyła mn pierwsze lanry i rozgłos u  granioami 
rodzinnego krsjn.

Moderna Kunst obok całego szeregn teprodu 
koyi obrazo w Żuark-, zamieszcza takZb obszerny 
artyknł, w którym aa początan jest aareslony kró­
tki życiorys tego nalana, a dalszą ozęsó stanowi 
uiztoryeznie przedstawiony rozwój jego talentn 
• yozerpojąca krytyka fachowa obraiow Źmurki.

Aoior tego artykołn naaywa Z jarkę euiubą na 
odn poi initigo i zaznacza. Ze zdania, wyp w,caiia 

n® 0 2marce przez Sarneckiego, który artystę tego 
nazwa< „Jedynym malarzem, umiejącym odc*ać czar 
kubiecy i prseaieść go ta  płótno*, me jest byaaj-
maiej przesadzjnem.

Krytyk ainmiecki z pewną dumą podnosi, że 
Zsarko deazssy ezas odbywał studya malarskie 
w MouoŁiam pod okiem prof. AleaSzndra Wagae 
ra i wspomina, żn talent Ż - j r t  i od.aan ■ M ma 
chiutr zyskał ULnanie, pomewi t obraz jego „K l,o- 
patra" aa dorocznej wystawie akid m ii monachj 
saiej został idzuaezony złotym meualem. Wrrsieit 
autor ar ty kara każdemu a uoraaów Żmnrki poświęea 
swą uwagę i parę słów poohwały, a procę swą 
aończy wróżbą, że „Żmurko stworzy jeszeze dsieł. 
wickupumae, którego sława ozdobi jego im ę i n 
czyni je  tak sławaem w oałym świecie, jak sła 
wacm jest oheea e imię Sicaaiow oaa.

Obok podobizny żmnrki i fotografii wnętrza jego
pracowni —  jak już wspomniałem —  zamibszcza
Moderne Kunst rzereg reproaoaeyj jego obraaów.
Ficrwatą kartkę zdobi główka nViolotty", zrobiona
w "BrwL/m fioletowym kolorycie i wieraie oddana
wedłng oryg.nałn. Słabszą reprodnkcyą jest „Prse
"8 1 grzesznika*, rówaież odtw rzoaa w barwach,
cez, mimo pe« nyoh tuebn.ozayek braków, da ąoa

a. *.0* 1 niem6,0J wyobrażenie o genialnym pomy-
nale O n o * w! koB88,n t8K° obrazu w orygi
jeszcze edbit/i w r?W ł*yLŁ tamJ k«rtooów Żmnrki, p a kr v tych sta

K ™  " W - . r - i t a ' w S t ó -„Motywa starych mutraow* itp.
Numer ton będsie sapewne miłą niespodzianka 

u " j?*ty> Jłw *ym oddźwiękiem stawy 
jego wśród ob.-yeh, którą zwłaszcu. u Bród N.em 
eow tak trudno jest Polakom zdobyć!... (k .)

Telegraficzne i telefoniczne
w iadom ośc i  „ N o w e j  Retormy“ .

Dział ekonocznmiy.
I  targów żbnżowynn. Kraków, d. 9 marca. 

Pacono M  klgr. netto: Pszenica od 14’—  
do 15—  Fszenica węgierska od — do — —  
z .to  od 12-10 do 13-20. Zyto węgierskie od —
A    jęczm ień od 10 00 a «  13 40. Owies
z onłata akcywwą od 1160 do 12 80. Groch oa
I7 _  da24---. Tatarka od 14------- 17— . Proso
„d  lu --- o o l l  50. Fasola od 14 —  d o 2 l-— . Ja- 
0 __  25— . Siano od — *—  do 6 80

a l o m ^ o T - —  3’40' Koniczy“ - “
do 7-20. SŁicnmiaki z »  hektolitr oa

a en Art Jam **  do 3 .
480  do 5 20. ao 8 80. Spirytis na
Masło za ga rn iecod  o . &Q ll54. _

Tralesa sa kektolitr oa
Okowita na 75“ Tralesa _ k* k«ktollfr

 ---------- - W , . .  <A Ł o .
niezwna nasienna Diała OU ,
niczyna nasienna czerwona od —   ‘
niezyna nasienna biała

Kakarndia od * * *
za IDO klg. od — -—  do — ■— • . n  ;

Targ wiedeński. (Tsrrow ica  ^ ^  L wyCb 
8 b. m. dostarczono 38a5 cieląt, 1464 j  j
św iń, 2155 swin bitych, 325 bitych •■wwe * 
25 20(ugmąt. Płacono za kilogram: bitych ci ą 
po 76 do 92 h, pierwszej jakości pc 94 n u 
1 K  —  h, przednich po I  K  08 h do 1 K  16 «, 
żywych cieląt po —  do —  h, pierwBiej jako 
sei po —  h do —  h, przednich po —- ó do 
—  hf- świnek po 68 h do 84 h, bitych ciężkich 
świń po 86 h do 94 h, prosiąt od 80 do 83 ó, 
wyjątkowo po —  h , a bitych owiec od 73 do 
88 A. Jagnięta płacono po 16 K  do 32 A  aa 
rapę. Tendeneya: spokojna.

Q u a k e r  O a t s

Lwów, 10, marca. Wczoraj wieczorem z po­
woda znanych zajść z prof. Thnliem zebrało się 
gremium profosorów tutejszej politechniki celem 
naradzenia ».e  nad tą spraw^. Obiadom prze­
wodniczył rektor N i e m e n t o w B k i .  Powzięto 
uchwałę, ażeby odezwą wezwać *ła< huczów po 
liteehniki, względnie tych, którzy brali udział 
w demonbiiacyi, by do 48 godzin d o b r o w o l ­
n i e  przyznali się do w iny i zgłosili swoje na 
zwiska. Jeżeli wezwanie chybi cela, jeżeli nikt 
się nie zgłosi — w t a k i m  r a z i e  p o l i t e ­
c h n i k a  b ę d z i e  z a m k n i ę t a .  Odbęuą się 
nowe wpisy, w czasie k ió.ych „przesypie się 
przez przetak" tych, co do których choćby naj­
lżejsze zachodzi podejrzenie.

Uczniowie I I I .  i IV . r. politechniki urządzili 
dziś owacyę prof. T h a i i e m a ,  która miała 
bTć kontrdemonstracyą z powoda zajść wezura, 
szych.

Obecnie odbywa sic W i e c  t e c h n i k ó w ,  
który ma zająć stanowisko wobec achwuł wczu 
rsjSsycn profesuro w pul techniki.

LwOW, 10 ii«rca . (Te le f.j Dzisiejszej nocy n 
marta w  70 r. życia Felicya z hr. Starzenskicń 
hr. M i e r o w a, matka mauratkowej Cecylii hr. 
Badeniowej. Pogrzeb odbędzie się w Kadzie 
chowie.

Z  polecenia ministra W itteka, do którego od 
niósł się telegraficznie poseł Daszyński — za­
rządzono w tutejszej dyrekeyi koiei dochodzenia 
w sprawie niodoręczenia kart legitymacyjnych 
przy ostatnioh wyborach. Rozesłano do urzęam- 
kuw okólniki, na których mają stwierdzić pod­
pisami, czy otrzymali karty legitymacyjne, ozy 
też me- Dyrektor W ierzbicki twierazi, że wszy­
stkie karty, które otrzymał z magistratu, rozdał 
adresatom.

Oferty na dzieiżawę t e a t r u  l w o w s k i e g o  
o.w »rte zostaną w poniedziałek wobec komisjn 
teatralnej i oba oferentów.

Następcą ś. p. b.sanpa Soleckiego zostać ma 
as. Pelczar; snfraganam zt stałby albo as. Adam 
Sapiehn, albo proboszcz kościoła W W. Świętych 
„  Krakowie, ks. prałat Starowieyski.

Uwvw, lU marca. Wczoraj odegrano tntaj po 
raz pierwszy nową komodyę Z. Przybylskiego 
pud tytutem: „DsicrZawca z Olesiowa" w cz c 
rach aatach. Tieśc sztaai i je j tło przypomną 
ją zoyt wyraźcie dawnie,Sze ntwory P rzy ly l 
szłego, a zwłaszcza „W icka  i Wacka". N&d.u 
#,ele postaci g  zeszy prztsadą i n eaatnralno- 
ecią. Pomimo tego, dzięki dusć iyWcj akcyi i 
zięeznej soeneryi, sztnaa, odegrana w przepoi 
nionym teatrze, miata snaces. Antoia wywołano 
kilkakrotnie i wręczono ua  wieniec.

Wcaoraj wieczór, w san „Doinn Narodnego", 
odbył się tntzj wspaniały koncert kompozytor 
ski W ładysława Ż e l e ń s k i e g o ,  pod jo g u  
osobistem kierownictwem. Ma p a  gram złoZyiy 
się następujące kompozycye: nOda do inłodo
sei", „Noc m ajjw a", ckory Zeńsz.e z „Konrada

ukifgo „John Henderson" w Glssgowie, zatonął 
skutkiem zderzenia się z nieznanym parowcem 
angielskim, który, pomimo sygnałów, nie ndzie- 
lił  mn wcale pomocy. Trzeck ładzi z załogi 
„Camera" uratował statek „W indsor", kapitan 
zaś i 37 majtków utonęło 

Paryż, 10 marca. Rada ministrów przyjęła 
opracowany przez ministra finansów C a i l l a n i  
w zasadniczych rysach p r o j e k t  zaprowadze­
nia p o w s z e c h n e g o  p o d a t k u  d o c h o d o ­
w e g o .

Sofia, 10 marca. Agencya telegrafia, bułgarska, 
z upoważnienia sfer kompetentnych, zaprzecza 
wszelkim pogłoskom, rozsiewanym przez dzien­
niki zagraniczne, jakoby Bn<garya zamierzała 
ogłosić się niezależnem królestwem, rząd bowiem 
bnłgarski nie zsnrerza wcale zmienić istnieją­
cego staną rzeczy.

Cetyni* 10 marca. Poseł seit k i pnłkownik, 
M a s c h f n , przybył tn dla wręczenia księcia 
N i k i c i e  odwalającego go pisma.

Rzym 10 marca. Papież przyjął wczoraj gre­
cko - unickioh pielgrzymów z Węgier, jukoteż 
pielgrzymów prmkica, francnskich i innych, 
którzy złożyli znaczne samy, jako świętopietrze. 
Mów nie było żadnych,

PeterSDUrg 10 marca. Agencya Rosvnka do­
nosi: W  gmaehn sziabu g-nsralntgo, w bibliotece 
wybuchał onegdaj gwałtowny pożar. Spaliła się 
większa część książek. Straty są znacras, po- 
nU w »ż spłonęło wiele cennych i rzadkich w y 
dawnictw. Przyczyna pożatu niewiadoma.

g ł o s k a ,  i e  p r e z y d e n c i  o b n  r e p u b l i k  
T r a n s w a a l n  i O r a n  i i ,  E r t t g e r  i S t e i n ’ #  
w y l a l i  do  m a r g r .  S a l i g  b n r y ' e g o  < j-

Aallem oda", Psalm 46, u tęp y  t  nieznanej u- 
pery Żetenskiegs „Janek* i u iice luew0aie 
l „Konrada Wallenroda". Majbaidriej pjdobała 
Się dnmkn z „Janka" odśpiewane przez Mysza- 
gę. Żelsaaki udmosł olb.zymi gakces. WyWuły 
wanó go kilkakrotnie i darzono hncznemi okla­
skami.

WkdBH, 10 marca. WMner Z tg  ogłasza od 
1 kwietuia bieżącego roan o ba wiązujące rozpo­
rządzenie mi aistsisiwa skarbu, w sprawie wy 
cisaama pieczątai <itempljwej na sn^k zapłacę 
uia należy kości stemplowej na -..granicznych pa­
p i e r a c h  w a r t o ś c i o w y c h .

Dalej ugłoszone jest rozporządzenie minister­
stwa samba —  dotyczące paszczcma w obieg 
p i ę c i u h o r u u ó w e k ,  wreszcie obwieszczinie 
minisierstwrt kolei żelaznych, mocą któ. e g j ter 
min ukończenia i otyarci* mchu na kulei lokal­
nej P i ł a - J a w o r z n o  przedłnźonym zostaje 
do 31 sierpnia 1900.

Minister Sprawiedliwości mianował ansknl- 
tanta dra £rnesta H a b i c h t a —  adjanktem 
sądowym w Tnchuwte.

Wiedeń, 10 marca. (T tle f.). Szef sekeyi w mi­
nisterstwie spraw wewnętrznych Józet S tn m- 
m e r  posuniętym Został do 3 rangi, a szef lek  
cyi a temże ministerstwie Jnhnsz S a g a s s e r  
otraymał godność tajnego radcy.

Wiedeń, 10 marea. Na wczorajszem posiedzo 
nia Rady miejskiej, rauca minjaki S11 a s s n y 
wniósł, nby gmiua m Wiednia w yraziła  Pary­
żowi swe głębokie wupbławcie z powoda k a ­
t a s t r o f y  w  Thtatre frangais. Bnrmistrz, dr 
L  a e g  e r oświadczył, iż bezzwłocznie ncuyni to 
imieniem Rady miejskiej Wiedeńskiej.

Wiedeń, 10 marca. Z  powodu Lcznych doma­
gań się z kół przemysłowych, zawiadomił mi 
nister kolei interesowanych, iż dyrekeye kolei 
totalnych państwowych, jukoteż pry wataych, 
otrzymaay poleci nie iarzą<laić co nalaży, aby 
wobec wielkiego ziputrzeoowanta środków p,za 
wozowych, panktnalna dostawa wagonow i szyb­
ki wywóz węgla zostały zapewnione. Poczynio­
no również oapcwieame kroki, celem powięk­
szenia parka wozow węglowych a to drogą za- 
hnpn, ewentualnie wypożyczania tychże.

Wiedeń, 10 marca. Rada nadzorcza A  u s t r y- 
a o k i e g o  Z a k ł a d a  K r e d .  Z i e m s k i e g o  
lostsnowiła z czystego zyska, równającego się 
7 694 193 K ,  dać dywidendę w kwocie 40 fran 
kow od akcyi, do fandasza rezerwowego prze­
nieść 2.4U0.O00 K  k wstawić na racnanek bie 
ż^cy 45 0o7 K .  Uchwały te potrzebują zatwier­
dzenia ze strony walnego zgromadzenia akcyo- 
aaryuezy.

Budapeszt, 10 maren. O godziwo 12 w połu­
dnie w jednej z ujeżdżalni wojskowej o d b y ł  
s i ę  p o j e d y n e k  nn p i s t o l e t y  m i ę d z y  
B a n f f y m  a U g r o n e m .  Dwnkrotna wymiana 
atnałow nie dala żadnrgj re ia iu ta . Kale agrzę- 
zły w  I'lan ie. Przeciwnicy po pojedynka me 
podali sobie rąk.

Po poładmo o godzinie 4 odbędzie się p o  
o d y n e k  na  s z a b l e  m i ę d z y  U g r o n e m  

u R u h o n c z y m .
Paryż, 10 marca. D r e y f a s ,  Z o l a ,  P i  

c q a a r t  i B e m a c h  wnieśli do senatu protest 
przeciw amnestyi.

Paryż, 10 marca. Donoszą ta z C a l a i s ,  że 
statek „buyier", należący do towarzystwa szko-

S y t u a c y a .
Wiedeń, 10 marca. (Te lef.). Dziś po poładniu 

odbędzie sic rad* ministeiyalna.
Wiedeń, 10 marca. (Telef.) R a d a  p a ń s t w a  

o b r a d o w a ć  m a  do  22 b. m. p u c z e m  
z b i o r ą  s i ę  S e j m y .  Obok ustawy o poborze 
rehrnta, załatwić ma parlament nowelę prze 
myślową.

W poniedziałek przewodniczący komisy! so- 
cyalno politycznej zwróci się d j  Izby z p ośoą, 
aby komisyi wyznaczyć dłuższy czas dla omO 
wienia spraw strajku węglowego i załatwienia 
ż*»dań o SKróCume czsna pracy. Teim in bowiem 
opływa z dniem 12 b. m. • komisya dotąd prac 
me ukończyła.

Wiedeń, i ) marca. W ielkie wrażenie sprawiła 
tutaj wiadomość o przemówienia wmeprezes. 
Dziedaszyoaicgo w klanie czeskim. Podobno 
Dziedaszycai nie był do tego wystąpienia upo 
ważmony precz Koio  polskie.

niedeń, 10 marca. Na wczorajszem posiedzę 
nia Izby poselskiej przekazano kooiisyi baaze- 
iuwej sprawę arząazema fachowego oddziała dla 
górnictwa przy szkole politechnicznej we L  w  o 
w i e .  Tej samej komisyi przekazano, na wnio­
sek p o »a  L e w i c k i e g o ,  potycyę prowizory 
oznycb d o z o r c ó w  w i ę z i e ń  o polepszenie 
prac.

Wiedeń, 10 marca. K o m i s y a  s o c y a l n o  
p o l i t y c z n a ,  na odbytem wczoraj posiedzenia, 
na ktorem byli obeem: minister handla baron 
C a l i  i minister rolnictwa br. G i o v a n e i l i ,  
ach waliła wniosek p. B ł a m y ,  wzywający rząd 
do tego, aby użył całego swojego wpzywu, ce 
iem zakohezema obecnego strejko z uwzglę­
dnieniem srasznych żądań robotników oraz 
wszystkich klas prodaznjąeych, a to w intere 
»ie- całej ludności. Odranconu zas poprawkę p. 
V c r k a u f a ,  domagającą się, aby rsąd siustfwai 
do właścicieli kopalń §§ 174 i 244 ustawy gor 
mczej. (Wstrzymanie roboty w kopalniach, ewen 
raalne nkaran.e właścicieli kopalń, względnie 
odebranie własności kopalń).

Referentam co do w n iosai p. B ł a m y  w p i ł  
nej Izoie wybrano p. K r a m a r z a . '

LllC, 10 marca. L in te r  Yolbsblatt, organ dr. 
Ebenhoch* wzywa Czechow do zaprzestania 
obstrakcyi, wskazując jakieby niebezpieczeństwa 
na przyszłość wynihnąć z tego mogzy.

p e s z ę  z p r o p o z y  c y a m i  p o k o j o w e m i  
6 b. m. p

Depesza ta zaznacza, że Transwaal gotów 
jest poająć dyskusyę nad nieporozumieniami. !
k  i A  . J   ___ • ____  T a ,  ■które doprowadziły do wojny. Jedynie ze wzglę h 
dów strategicznych Buerowie wkroczyli na tery- ^
toryum angicli kie. Natomiast spisek wśród ży Jj 
w iołów holenderskich w kolonii Przylądkowej * 
nie istniał mgdy. W dalszym eiąga wzyw a ta  ̂
depesza margr. S a I i s b u r y'e g  o , aby wyślą- *" 
pił z propozycyami, które m ogłyby posłużyć za *£ 
podstawę do rozpoczęcia rokowań.

Co się tyezy jednak otrzymania niezależności 
obu rapubLk, to podnuai depesza, że B . ero wie g
gotowi L4 waDzyć w jej obronie do upadie o M.Cłi.u J    A • F D

Standard donosi w tej sprawie, że gabinet 
angielski zastanowi się nad nią be^zwLcznie i 
sformułuje swe warunki poko jm e. Podstawa
. . . U  _____ X -  1- *  *
ich jednak nie może być co innego, jak z t  p 
p e ł n e  n s a n i ę c i e  p o l i t y c z n e j  i wo j -  " 
s k o w e j  n i e z a l e ż n o ś c i  o b n r e p n b l i k .
W każdym razie K r t i g e r  i S t e j n  oraz cały Êj 
system ich polityki maszą zniknąć z powierz _  
chni życia politycznego w Afryce południowej, k

Oupowienainlny redaktor i wydawca

M i c h a ł  K o u o p i h s k L i
J l A l U M f , i 4  /SiAŁ 

<urtyRiil7 w tym au&j* ais.poobodrh i
h U d u . .  y i . j  J

„  -------- 5
Poszukuje siq

b o n e j 7p i e n i a .  *
mogącego samodzuiuie p row ad z i omro adwo- *  
kockie na prowiucyi. —  Warunki korzyatne. ^
Bi.ższa wiadomość w kanceuryi W go dra Mi b
bała Mtlaza, adwokata w Krakowie, Grodzka ^

Nr. 2. 679

Nienależyte trawienie jest pruyczj ną bardzo wieln 
chorób. Do ustalenia należytego trawienia prowadzi ||
ożywanie wybornego bal8amu dra Ro8y z apteai 
B Fragnera w Pradze, którege można dostać w ka­
żdej aptece.

l i i "     naturalna
P

szczawa alkaliczna ®

Przesilenie w Niemczech.
Berlin, 10 marca. W  kołach parlamentarnych 

krążą sensacyjne wieści o wybnebn przesilenia 
w łonie rząun, a to z powoda nstawy o oglę- 
dziŁach mięia, która według achwał komrayi 
parlauftentarnej zawiera taałe zakaz dowoan 
mięsa i bydła i w ten sposób przesądza punie 
aąd przyszłe traktaty hadiowe. W calem pafi 
stwie objawia się silny ruth z powoda tej o su ­
wy. Tradntści zw.ęab.sją się skatkiem tego, że 
party* agi arb i grozi, iż na wypadem cdrznccou 
zakaza dowozu bydła, głosować będue przeciw 
ustawie o puwięsjeniu floty.

Cesarz Wilhelm informował się wczoraj o sy 
taacyi a kanclerza i innych ministrów. Krąży 
pogłoska, że k a u c l e r z  ks.  H o h e n l o h e  
p r o s i ł  o d y m i a y ę .  Powszechne® jest je 
dnak mniemanie, ie  przaa trseciem czytaniem 
nstawy m o ż e  n a s t ą p i ć  k o m p r o m i s .

Berlin, 10 marca. Na wczorajszem posiedzenia 
pailamentu niemieckiego toczyły ».ę w  dalszym 
ciąga obrady nad projektem do nstawy o o gL  
dainaek mięsa i by cha rzeźnego. Parlament 
przyjął dwa piewsze paragrafy projektu, laho 
ie* niektóra nstępy § 14, dotyczącego zakaza 
dowozu bydła.

, Kólonln, 10 marea. K oln . Z  tg. donosi z  B e r  
Wobec twierdzenia dzienników, jakoby 

rząd Rzesay zdecydował eię uwzględnić pożyty 
wne żądania, uw iera jące Btę w uchwałach ko 
misyi agrarnej, możemy zapewnić, że koła de 
cydnjąi o awazają skrajne żądania agrarne za 
niemożliwe do p rzy ję ta  i że nchwały komisyi 
nigdy me mogą stae aię ustawą.

W ojna.
sOndyn, 10 marca. Vv edle urzędowych donic 

sień stracili Anglicy w wojnie południowo afry- 
aańskiej od początan kampanii aż po dzień 3 
marca i 6 472 indzi. Z  iiezby tej zginęło w bi­
twach 240 ifiucrów i 2715 szcr«guwców, ran 
uycn zostało o65 ificerów i 7103 szeregowców. 
Reszta zmarła z ehurob lub odesłaną została 
do Anglii, jako niezdatna do słnżby wojskowej, 
albo tez zmarła z chorób.

Lnndyn, 10 marca. Generała Cronj’ego prze 
wieziunu na wyspę św. H e l e n y ,  której guber­
natorem zamianowano lorda B a t h a r s t ’a. No  
wy g a ber na tur jest potomkiem owego Batharsto, 
który spełniał tensam urząd podczas internowa­
nia Napoleona l  tamże.

P ro p o z y c y n  pu lto jow e.

Londyn, 10 marca. P o t w i e r d z a  s i ę  po-

Magazyn'nowości dla
Z i m l e r  i S p a J k a

Kramów, linia A-B. h
Główne artyknły Magaaynn: 4

Materye jedwabne, Przybrania « 
do sukien, Kapelusze i przybory f 
do moamarstwa, Rękawiczai, ■ 
Gorsety, Pończochy, Wachlarze.

Skład fortepianów
W. Ba KARajsZ i Sp

M r u s e w ,  R y n e k , 8». 2o
K
f

Kursa teieyraflezno p
g i e ł d y  w i e d e ń s k i e j  i  b e r i ih s J K ie j  p 

W iedeń, 10 marca lbOO. j
Notowane w korona., i pro lomacii.

Renta austryacka papierowa . . . . . .
B n srebrna............................

4 % rent* augiryacJi. złota . . . .
4 % ,  „ koronowa . . . . .
4 % „ węgierska z ł o t a .......................
4 fo „ n koronowa . . . . .
Akcye Banku austro-węgl»rskiegO . . . .

kredytowe..................  .
Londyn .......................................................
Marki • • .........................................
iO-to M a rk ów k i.........................................
2u to Branbówki.........................................
Włoskie b a n k n o ty ................................
Bukaty .......................
Y\ ęgarskie Losy P rem io w e .......................
Losy tureckie .................................
A ;ye Angiobanku....................................

„ Lmoubanku  .......................
„ B an kyere in ................................
„ Laenderbanku
„ Kolei Lwowsko-Czemiowieckiej - -
„ „ Południowej ..........
„ „ Klbetlukl ...........................
„ „ Nordlahn . ...........................

St-aisbahn . . .  . . .H W
„ „ A.pnie . . .  . . -
„ Tureckie labiczne.........................

Ruble . . .................. :

B e r l i n ,  10 marca 1900
Banknoty au»jy-ckie
Krót&i W iedeń ..........................................
Banknoty rosy jsk ie................................,
Krótka W irszuaa . ........................

Listy polskie  ...................
Kenta włoska
Akuye kredytowe austryackie . .
Kubie Ultimo

kor. I h.

99 35 
9S 2o
bO 3o 
19 40

1s
dl 
ba

lż8 
kSj o , 
24* 76

.0
O

80

W iedeń , 10 marca 1900
Spirytus gotowy 
Cena natty 
Pazenii a na wiosnę 
Zyto na wioenf 
Uv7tee n wio 
Kukurudza . .

Izo bO 
* )  oa 
.y si 
9o la 
l l  3)

ley -
l24 60
1.4 60
164 60 
1*»| — 
n »  so 
140 50 
26 7o 

l2 i  5w 
2ed *0 
1 6 .o 
»b6 -
i4 i 
tob

b

8ł I I
64 25

i tt! ib
215 87

94 70
236 -  
216

89
40
7
6
6
6

25

tO
to
62
66

u

.

a

t

i
4

N

$
F

3
■
K
f
5
¥
¥
i

Pnj imh l ukłaśMk, pnj sbaiun l
pamiętajmy

o Towirzwtwi* I-

ziplsaik

• i s w p i i l
G t:«  .  i i

jest najlepszem pożywieniem dla dzieci i chorych i wszyscy lekarze polecają go
najgoręcej.

Quaker Oats można nabywać wszędzie. "^ 8 SMO



4 Nr. 57. N O W A  R E F O R M A . Kraków, 10 Mai c i 1900.
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0  m  ■ I■ I H B f  III n II '  V
Jk mi i  n  w mieście powiat., obrót

U "  Im. U ,  roczny przeszło 20.000 bo1 
ron. di> sprzedania, ewentualnie wydzierżawienia 
„ A p t e k a u poste restante L w ó w .  675 2

NAJLEPSZE  HYGTENICZNE _

Towary <* urnowe!
d o  c e l ó w  s a n i t a m  v c h  W

Jego jakość nadzwyczaj tagoana, nadaje się szczególnie do i./arzy. Osobom mającym delikatną skórę, nadaje to mydło aksamitną pleć, 
zabezpiecza skórę od wszelkich wysięków i w połączeniu z pysznym zapach) m świeżych fiołków można je polecić każdemu j.KO jedno

7. nft.ilftrkR7.vmh mydeł vr*łi lAO 19 IR.   ™. 1*3 12 15' ' Q

Mavon an lait de Violettes d“* 5t3Wr““ 0
K a w a łe k  na pr«bt? 15 e t ,  oryg ina lny k aw a łek  75 et., 3 k aw a łk i z łr. 3*10. Q

“  ‘ -  ■ - - Niezbędny dla utrzymania płci Q|  Partam Violetle Imperial! Sensacyjne!! Poudre Eximia! p ęknej. C e n a  1 z ł r .  w . a
A  D f l s t a Ć  m o i n a  W  a n t A k n n h  r i r n f i u f t r v a r . h  lA n& 7v r h  h n n r i l n o h  m n r i n i / n h  ł n u ł a r ń u /  m & e lł:o

Dostać moina w aptekach, arogueryach, lepszych handlach modnych towarów męskich i galanteryjnych
i u fryzyorów.

Hurtownie dla Austryi-Węgier! — Prawdziwe tylko po oznaczonych cenach I E .  J a k o b I j e v J c h ,  W i e a e s ,  U., Spieg^lgasse 8

l
V
• O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O ł l O  l O O O o O O O O O O O O O O O O O O O O I

F n l y i s r l l l l  d0 kuPna p o »*n k u J e  i u iw a i  n u  glę bez pośrednictwa, 
w dobrej glebie, z laskiem, większym 
długiem bankowym, w bliskości kolei. 
Szczegółowy opis i cenę uprasza się 
podać pod adresem: „Jm ltor** poste 
restante K r a k ó w .  e82 2 i

Urzędników do podróży
przy jm u je au* t r .  T e  w arzy  jtw o  ubezp ljczeń  celem  
pozyanum a cz łenkow  do ubezpieczenia żyoiow ego, 
z a  s i a ł ą  p ł a c ą ,  w ynagrodzeniem  d y o t  
d z i e n n y c h  podczas podróży i p ra w iz y l. —  
Osoby In te lig e n tn e , chcąoe się tem u zaw odow i 
oddać —  zechcą nu isy łać  ew e utarty pisemne 
z  podaniem wimtu i oo tycn o zasaw :g e  zatrudn ie­
nia poa znaniem  „ • Ł o r s y w t s s a  p o s a d a  

poste re s ta n te  Lwów. 6sl 2 3

Dr. Iwański
adwokat w Wadowicach « * i 3 3

poszukuje koncypienta.
Pierwsza zachodnio-galicyjska

F A B K Y K l  K O R K Ó W
do flaszek i beczek 77 28 52

BERNARDA MULSTEINA
w K rak ow ie , ni. Stradom  1. 37,

założona r roku 1884, poleca Szan. Publiczności 
swoje wyroby, ora.1 k-^sle metalowe do filaszek. 

Cennik i próbk. na żądanie za d a rm o .

BO ftEB l.
Pierwsza pracownia mcchniczna

W. Schindlera
w Krakowie, ul Fioryańska 55,

wykonywa

wszelkie naprawy rowerów,
maazyn do szycia,

z a k ła d a  d z w o n k i a la k t ry c z n o
i wy.abia 5 5 36 52

specjalno maszyny 40 wyrobów masarskich,
wegoie wszystk.e roooty w zaKres m e c l ia n ik i  
wchodzące — i odstawia na czas oznaczony, po 

cenach m ożliw ie przystępnych.

Bardzo praktyczny w podróży. —  Niezbędny po krótkiem ożywaniu.
P rze z  w ładze san itarne badany.

(Świadectwo: Wiedeń, 3 lipca 18S7)

T L T z n a r i y n a j i e p u z y

Środek do czyszczenia zębów.
Samo płukanie ust wodą do zębów lub tel do ust nie wystarcza do zupełnego oczy- 

szczi nia i utrzymani i zębów. Im tego jest konieccnem użycie kremu do zębów, zawsze 
świeżego , jak nS°irga Kalodont", który przez swe praktyczne opakowanie w tubkach itd. 
temu wymaganiu zupełnie ndpewiada. 167 2 4

d o  c e ló w  s a n ita r n y c h  -
polecają 133 97 0 )

HeimiSpółka I
w Krakuwie, Rynek 37, linia A-B.
Cenniki darmo. — Wysyłka dysLretnie.

■■

\
Cukier Dla

od 35 lat istniejąca, renomuwana, ma­
jąca odbiorców z lepszych kół, Jest 
ta n io  d o  uprzedan fa  z powodu 
ustawicznej słaoości właściciela.

Zgłoszenia pod „C o n d ito re i 100 
poste restante B ie ls k o . a 3

C H B Z E Ś H IJ A ^ rg iE  
O W A R Z .  S K M D l 1 D R Z E W A

majstrów stolarskich i bednarskich
Stow. zarejestr. z ogran. poręką 

•w  K r a k o m  i e
zaknpn ie  i  sprzedaje w szelk iego  

rodza ju  m ateryały  rzn ięte
Polecr P. T. Publiczności powyższy skłuo 

5i 18 18__________D y r ę g o y a .

właściciel szkółek
w Poznaniu 3,

633 2 4

A . B SR IIZO T ,
poleca

wszelkie drzewa; krzewy owocowe i ozdobne, konifery, 
drzewa alejowe, flance szparagowe i truskawkowe, wysadki

na źywepłoty i i. d.
Cenniki illustrowane na żądanie gratis i franco.

KRAJOWA FABRYKA GORSErÓW  
Scłime laiera
w  K rakow ie, ul. G rodzka N r. I
(wchód przez sień), oraz
Straaom  Nr . i5.
.57 35 60

GORf^TY 
nasze zdobyły so­

bie powszechne uznanie co 
do fasonu, jakowa «o do wyrobu 

G orsety hygleniczne I ortopedyczne.

tleny umiarkowane! Najnowsze spsoalnróci

Płaszowika

543 7 0

100 do 300 złr. miesięcznic I
o i«P «Zitu bi(5 O8.ol)y każdego stanu we wazyat- 1  
klob mlejsouwdfclaoh nlez.wcdnie i uczciwre — 
bez kapitału i ryzyka,, sprze l.jąc prawni) 
dozwolone pajpiery, nutwowe i osy. Żgłbsze- 
ma: Ludw ik  Ósterrelcber. Ruda- 
? e s t, VIH., Dbutschgasse 8. w g  7 %

Stowarzyszenie zarejestr. z ograniczona poręką,

(Biuro w Krakowie, ul. św. Gertrudy L 8)
poleca:

dachówki podwójnie walcowane —  gvstemu 
wienerbergskiego — w kolorach czerwonym  

lub czarnym : 
rurki drenowe różnej wielkości.

Dostawy dachówek oDejmuje dla wygody 
P .  T. Odbiorców wraz z kryciem. i6l * «

Cenniki i próbki wysyła bezpłatnie.
O liczne zamówienia uprasza

Z a r z ą d .

N o w o ś ć ! I 3XT O W o ś Ć  !

Mai*yn ce^lankicb
i całkowitych urządzeń jakoteż maszyn parowych

dostarcza 329 5 ie

odlewarnla żelaza I fabryka "maszyn
>, H u t a  J l i  t*i i W u l e r y i ' c

L U D  W I B .  Ł £ I X T J S i R B O S W B i a  E .R ,
i  ichtr>negg p r z y  Helu, G . Aastryu.

Automatyczny przyrząd
do obrzynania cegły,

austr. patent Nr. 46/4203, król-węg. patent 
zgłoszony. Oszczędność na pracy. Piękny 
równy kroj. O 30°/0 większa wydatność niż 
j przy pracy ręcznej. Cegły się nie psują

♦Kroztorysy j iilustr. prospekty za aarmo i opłai,

■ h<jjn .

co

■ I V «** £
«  o  M -S 10
U O o
5  & c l  ■’*
«  5* ® j  mC a>. us

O ._

Cm

n l a l  Ł H l  nupiuio wui«K uiiBuięcy, przejrzyjcie lub każcie sobie 
A i a n i i l l l |  przysłać za darmo i opłatcie obficie ilustrowany katalog nu 
mjan, bygujnicznyeh wrziów, dających się ustawić do siedzenia i leczenia. 
Polecone przez powagi lekarskie. N^większa czystość! Najwyższa eteganeya!

L .  B A ( J M A N N .  8.
Skład  w  KRAKOWIE, u T  Grabińskiego N.ist., ul. Szi a oka 7

M F  Ostrzega się przed lichemi nasJadownictwami. wózek 
prawdziwym jest tylko wtedy, jeżeli na jego dnie wypalony 

jabt taki znak ochronny, jak tu obok. 631 4 0

W i e l k i e  z a k u p n o  
5S~ I ł  s  S l ^  i  e  I s .

po najwyższych cenach.
W  przyszłym tygodnia przybędę do Krakowa i będę kupował niezni­

szczone dzieła w każjym jeżyku za cenę aż do najwyższych kwot. Pożądane 
są nietylko dzieła i zbiory, nadające się do bibliotek domowych i prywatoych, 
6Ct  i f  -6 treści naukowej i fachowej. Książki zost iną przeglądnięte

natychmiast na miejscu, na życzenie ocenione sumiennie, natychmiast zapła­
cone i zabrane. Zapewnione dyskretne załatwienie kupna. Ponieważ niestety 
“  -I|zy^u polskim nie jestem biegły, przeto proszę o zgłoszenia, o ile mo- 
Z" (T C‘ ’ w. j?zyku niemieckim. Pożądane podanie przynajmniej w przybliżeniu 
niektórych szczegółów o książkach do sprzedania przeznaczonych. 676 4 4

I g n a o y  ś o ł i a k ) ,  W ie d e f i ,  U . ,  T a b o r i t r u u  6 1 .

Uznana za aobra srooKi leczniczo przeciw niaiytum wazalkich błon, 
szczególnie błon przyrządów oddechania I trawienia. •  •  •  •

Gleichenberąski
zamknięty zdrój Konstantyna, Emmy 
I zdrojowe solanki Konstantyna. •  •
Zdrój Jana •  •  o

413 7 12 jako napój orzeźwiający.

P  o l e  c a m
I austr. los krzyża. I włoski los krzyża, 
I los Bazylika, I los tabaczny,

za gotówkę za około lOO koron, lob na 29 rat 
miesięcznych j»o 4 korony.

Korzyści :
f. Juz po złożeniu 2 pierwszych rat ma kupujący niepodzielne prawo 

do wygranej wszystkich 4 losów, które - w  o l ą g u  r o l r u  D iorą 
udział w 11 ciągnieniach o g ł ó w n y c h  w y g r a n y c h  
o K o ł o  4 5 0 . 0 0 0  k o r o n  oprócz wygranych poboczn.

2. Najmniejsze wygrane tych losów na Które w najgorszvm razie przy­
najmniej musiałaby prsypiść, wynoszą ebeeme około 80 Loron, dochodzą atoli 
do około 126 koron, kupujący nabywa rtięc prawa do Wygranej bardzo .amo.

3. Losy te mają zawsze wartość i każdej chwili można je odprzedać lub 
zastawi; stanowią więc zawsze pomoc na nieprzewidziane wypadri.

Zlecenia po otrzymaniu 2 pierwszych rat załatwia się spiesznie. Także 
wszelkich innych iosów dostać można tanio. 310 9 ló

Edward Urban, Berno,
Dom bankowy, W i e l k i  p l a c  2 5 ,  w domu własnym.

Firma istnieje ud r. lbdy.
Rzetelni agenci potrzenni wszędzie. Ceny niskie. Prowizya dobra.

H I

Patenty na lynalazki
wyrabia i zużytkowuje 55 37 o

juz. Kazimierz Ossowski
międzynarod. biuro patentowe

B erlin , W. Potsdamerstrasse 3

K A S Y
Z H Ł i Z N E  O 44Ni I O T B W A Ł E

po ceiuch fabrycznych od 50 złr.

u S. Blnzera, Kraków, ul. PaAska I. 9.
110 I f 50

w i e l k i  k i l i m :
N o w y  J o r k  1 L o n d y n  dotknęły także °™ły ląd europejski i wielka fabryka 

iov aróv. srebrnych została spowodowaną do s] rzedama całego nowego zapasu za i ałe 
wyr agrodzenie sił roboczy eh. Mam pełnomoenctwo do wyKon*11** lego polecenia i  wy­
syłam każdemu tylko za 6  z ł r .  nó c t. następujące przedmioi-

6 bardzo uobrych noży Htułowych a prawdziwie angielskich ostrzach,
6 ameryk. patent, s r e b r n y c h  w id e lc ó w  .ednolity^h,
6 . , . l y i e k ,

12 „ łyżoeoek de k *w > ,
1 „ , , i LiocUlę.
1 „ . „ ch ch e lk ł* do ® *ł« k a ,
2 „ „ ■ „ k^*»ki na ja j* *
6 ngielskich spuueCzhów ł'i« ło r ia ,
2 efektowne lic  h la u j  stołowe,
1 i lik o  do htrliaty,
1 bardzo pb kne Bitko Ju <ciskrq,

44 prz.eduiioty tylko za O z i r  ^  Ct.
W szystkie wymienione przedmioty v. liczbie 1 1  kosztowały dawniej 40 złr., a 

teraz można je nabyć za tak dred ną kwotę 6  iA f*  dO ®t» — Amerykańskie patento­
wane srebro jest metalem na wskros I lały ni, pr*ez 25 lat jak prawdziwe srebi wyglą­
dającym, za co się ręczy. Na dowód, że ogto.zenie to nie polega

n a  z a c ł n e i n  K r ę t a c t w i e ,
obowiązuję się publicznie każdemu, koma się towar u.e spodoba, zwrocie pibniadze hez 
jakichkolwiek trudności. Powinien więc każdy =Łorzyst .6 z tak dobrej sposobności i spra­
wić sobie ten w »p *n^®*5 S »łu itu r, który szczególniej nadaje ię na

wspaniały podarek ślubny i okolicznościowy,
tudzież dla k »* d * * K w l^ p s z e g e  g o s p o d a r s tw a .  — Nabyć można t y l k o  u nrmy

a .  H i r s c h b e h g  h
E K p o r t h a u s  v o n  u i n u r l a .  P a t u n t t l l b d r w a a r a f l

Wleń, II., Rembrandtstrasse 13 0 —  Telefon Nr. 14597.
ytysyłki na prowincyę za zaliczką lub po otrzymaniu należytości.

Proszek  do czy szczenia 10 ot. »
P r a w d z iw e  ty lk o te  znakiem |ak obok  (kruszec hygieniczny) ^

W yciąg z lis tów  u z n a n ia : 295 9 0 • W  £
, posyłkę otrzymałam j jestem z niej tak zadowoloną, ie posy- T .

łam dalsze zamówienie. Krakuw, jj| maja 1899, gg, A m alia  C zetw eriynsK s '  E
Z n. 1 usłanego towaru bardzo jestem zadowolona.

Krystynopol, Galicya. S io s tra  Joann», przełóż. Tow. N. P. M a ry l.
Z przysłanej zastawy jestem bardzo zadowolony i proszę o nową p o a y łk .. 

Lubaezór, Galicya B a b ic .' napitan.

Cen. J iró L  u p rx y w .

Fabryki Szklą taflowego i Luster 
K D P F E R  & 6 L A S E R

Tarnów - Dworzec* 185 25 96

P. T. Publiczności potrzebującej szkła do okien i zwierciadeł, 
polecamy s w e  w y r o l b y ,  które pod względem 

jakości nie ustępują, czeskim i belgijskim.

Ceny bardzo niskie.
Główny skład we Lwowie, ul. Szpitalna L. 4.



Jtraków, 11 -Marca 1900. N O W A  R E F O R M A .

M ę g a r n l a

4 Wł. MMkowskiego w Krakowie
poleca

ksła naukow pedagoga RetaMnem ]> *■:

U j la t w l e jN z a  d o  b a r d z o  P r ^ f j L v .

£»  a  g r u n to w n e g o  nauczenia sin J6  ■? 
A w o b c y c h  b e z  n a u c z y c ie l8 ’  ko£eu 

hieuiuni w y m o w y  i z k l  u c z e n i » *
każdego dzieła:

,Samoyczek“ | S g l
62 et.; kurs I-szy 90 et., kurs 
komplet (oba kursa) 3 złr. „o  , u P o l^ h ®  ■ F r a n c u -
„Samouczek" s r ł ^s . nS i £
80 et. Gramatyka Polsko-Francuska 1 złr. 80 et

O  I ki l '® l ?feo  " f “ S t e c k i
N f lm n i iP 7 P k “  knre I-szy złr. M 2, kurs 

^ O a lM U U u k G K  Il-gi złr..1-80, komplet
jgłr. 2-62.

■ M -  1)0 nabycin taki® * '  wszystkich innych 
iw.ęparniach. y 4 12 u

r » d o t w o

Salonu'Malarzy polskich
w krakowie

(odznfezone złotym medalem).

Widoki Lwiego brodu „Lwów"
K a r t y  p o c z t o w e  S Ć ) ' (J S - '

nane według oryginałów prof TONDOSA. 
C e n a  óO c i .

Rydla Zaczarowane Koło
(genzacyjna sztuka teatralna od_u»czona n« kon­
kursie uramatycznym) , 1 4 z d l ę ć  z natury, 
wykonanie według najnowszego sposobu fotogr. 

(platynotypie) artystyczne karty.
Cena kompletu 1 4  *n r t  poczt. 6 5  ct.

Klejnot) brodu Podwawel. „Kraków1-
w akwarelach z oryginałów prof. T0ND0SA. 

S e r y a  60  c t.
OT* Za nadesłaniem naiezjtości za przekazeir 

potztowem wysyła f r a n c o .
Wydawnictwo Salonu Malarzy polskich

W KRAKOWIE. 4t>6 6 8 
Karty z widakaml z aaiue j fotografii dosiar 

czarny szybko I taniej niż za granicą. 
O d s p r s e d a j i t c y m  r a b a i .

C a k B w c s n ła  s ię
P l H s a L l g  | l| T  (tłómaczenia) z  J ę z y  
a  I h O B l M ą j F  k ó w  o b c y c h  n a  

■ so lsk i 1 o d w r o t n ie .

Gł. Ajencya Dzienników I Ogłoszeń J. 
Hopcasj i A. Salomonowej w Krakowie 

Plac Maryacki Nr. 2. 266 28 o

Nr 57.

|  W I E K

Z M I A N A  L O K A L U .
B e z s p rz e c z n ie

: największy zapas po najtańszych
cena*-

flW a wszelt TOflzaiiil
J własnego wyi-obu 
| od zw ykłogo do salonowego

ma na składzie

M. Derdzikowska
poc zarządem B. Dobrzańskiego

Iprzt ul* Sławkowskiej 1®
W KRAKOWIE. 331 *4 0 

Proszę przybyć i przekonać 
i się, że wyrób mój lepszy i tańszy mz 

wszystkie niemieckie.

H o d o s  |a  p ra w d z iw y c h

Hercynskicb kanarków
dobrych śpiewaków, 

śpiewających przy ŵ,etle , sprowa­
dzonych z «ndreasberg v  Harcu, 
sprzedaje i wysyła, n* zamówienia 
od 10 do 20 kor. 2a śztukg. 8 dni 
nr próbę pozostawia. Takie sarni­

aki bereynskie do spustu p0 2 k o r  j  3  k o r

S * o f a  ^
668 2 4u. Floryańaha »r. 47.

Kraków, ul. Grodzka 4,

i
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„AU F U  FIXE“
i . ,  » r a b e u  1 5 .

639 2 5

założenia 1872.
.Ml.e ma uigtlzie ±1111.

Panie, które chcą się ubierać pod ług najświeższej w ledebsk iej mody, otrzymają

zupełnie za  darmo
wspaniale iilustrowany D ziennik m ód firmy G rand Ilugasin „Au  p r ix  fixe“ , który właśnie się pojawił i obeimuje oryginalne odbitki 
najm odniejszych kapeluszy d la pad i dziewcząt, toalet, kou lekeyj , b luzek, fartuszków, bielizny, jakoteż kotar, dyw a­
nów i niezliczonych innych przedm iotów.

Każdy, kto chce kupić bardzo tanio najlepszych m ateryj, otrzyma na żądanie O P Ł A T N IE  nasz Al A J ń W IE Ż S Z lf

obejmujący oryginalne odc:nki

materyj wełnianych
to iór r ó b e k

materyj jedwabnych

na snknle wiosenne, podwójnej szerokości, za metr . . . .  od 
„ , „ 120 ctm. szerokości, w gładkich i.niezliczo­

nych deseniach, za m e t r  °d
tylko w wypróbowanych dobrych gatunkach, czarnych i bar-

WALUTA KORONOWA.
4 8  halerzy do koron 1 - 4 0  

9 0  halerzy do koron 6  9 0

wnvch, za metr od 1 * 9 0  koron do koron 3 * —
K a l k i ,  oryginalnego j e J w a b i n  d a j ą c e g o  s i ę  p r a ć ,  o
wspaniałych prążkowych deseniach, za m e tr ...................... od

a ■ ■ ■ tkanego zefiru, o deseniach prążkowych i kratko-matervi CIO DTcHlIcl. wych’ w Praniu nie puszczającego, za metr . . od
J  J  i  " lewantyny kosmanowskiej i kretonu nie pełznącego

w praniu, za co się ręczy, za m e t r ...................... od

X *— korony do koron 4 * 5 0  

3 8  halerzy do koron 1 * 9 0

wczesnych koizystnych układów.

4 0  halerzy do koron 1 *—
i w górę cena wszelkich małpi,„ 

wełnianych, jedwaDnych i materyj do prana, a nie podwyższona wskutek
| | j | b  P 0"1'.1110’ e ustaw icznie n iezm iernie idzie w górę cena wszelkich m ateryj

J e d y n e  n i e b y w a l e *  u d o g o d n i e n i e !
wszystkich m ie js c o w o ś c i państwa a u s try a c k o  węgierskiego o p ła tn ie  i bez lica ś n ią  w yd a tk ó w .

U  Zaprowadzenia  == - = * ——8

r z ą d z e ń  o s u s z a ją c y c h
z  p a te n to w an e m i p rz y rz ą d a m i d o  o s u s z a n ia  pow ie trza

a r ^ . T y ^  najrozmaitszego rodzaju
podejmuje się

» 0 R K A N W,  Ł n f t - T r o c k n n n g s a p p a f ó t - A . - G .
w  l e d e ń ,  V I I I . ,  l a o u g e  O - d S B e  2 5 p .  161 45 52

.LA .L

F A B R Y K I  f a r b
dawniej F R I E D R . B A T E R  &  C o m p , Elberfeld.

poleca Nowości każdego rodzaju 
damskich i dziecięcych

IIG o r s e t iS w !!
liorsety do prostego trzymania się 
janoteż hygieniczne do Wyrówna­
nia n ie r ó w n e  z b u d o w a n y c h

o s ó b .
Zamówienia z prowmeyi odsyłam od­

wrotną pocztą. 479 7 9

r o z p u s z c z a ln e  b ia łk o
zawiera pożywne pierwiastki mięsa (eUłka białaowe i sole) jako prawie me raająey sma­

ku. łatwo się rozpuszczający proszek, jest neiwyoitniejszym
środkiem posilnym

dla osób słabowitych, źle dotąd odżywianych, dla mających cierpienia nerwowe, chorobę 
piersiową, dolegliwości żołądkowe, dla poł inic, dla dzit <i mających angielską chorobę, dla 

* ozdrowieńców i t. d. — w formie

Somatosa z żelazem clla niedokrwistych
przez lekarzy pole-ana.

Somatosa ielazista składa się z somatosy i 2°/0 żelaza w organicznej formie. 
° ® * A . X O S A  p o d n i e ć  a  a p e t y t  b a r d z o .

liostać można w aptekach i drogueryach. 6l>8 2 22

W y b i t n y  śro d e k  p o siln y .

zarząd szkółek leśno-ogrodowych

Z a s s o w  p o d  C z a r n a
„oleoa do wiosennych n a s t e ^ i ^  1

H s r b a t a  z  B r o d ó w ! __________   Oil d** ®n diwm z* swej dobroci l zapachu znani prawdziwi
H E R B A T Ę  R O S Y JS K Ą

Z^SEeSSlib zbioru majow.igo, poleca h a n d e l  21 41 o

W .  A  D A  M O  W I  C Z A
w  B r o d a c h  na pograniczu roiyjikiem.

1 funt „Famlll|naJ“ bardzo d o b r e j ............................. iłr. 1.4T
1 funt „balangę do taaeaau" w oryg opak., najlepszej 8 60 
1 funt „lmperlel“  cesarskiej, w oryginalnem opakowaniu 8.6b 
I funt „Okruchów" z najlepszych hrfbat kwiatowych . 1-20 
Znakomitej Kawy „Ceylea" franco 5 kilo, każdej st&cyi pocz. 9 —H o rb n ta  s  B ro n o m  i

N A Z W  4

Jodła, Pinus ^ e s  - - e8-{ris
Susnapospolita.Pmuss

„ czarna, . . au 
Modrzew, Pinus laris • ■
Świerk, Pinus pieea • • ■
Akacya, Robinia pseudoaceae.
Buk, Fagus silv. . . • • •
Brzoza, Betula alba . . ■ •
Głóg, Crataecus monogyna 53-a

Cena 
za I funt

kor. hal

60
60
40
40
40
70
50
60
40

N A Z W A
Cenn 

:2 | za I funt.o
kor hsl

Grab, Carbinus letulus 
Jasun, Fraxinus excelsior 
Jawor Acer pseud .platanus 
hjon. Acer platanoides .
Olcha cjarna, Alnus glutinosa 
. n biała, „ incana .
Żarnowiec, Sos rtiumscopariumZiamówki jabłek . . . . .  

n gruszek . . . .

N <35
2?*oo

50
4,
60
60
80
>0
70
40
60

Najlepszym rzędowym siewnikiem
jest PH. MA5TPARTHA i SPÓŁKI nowo sporządzony siennik

„ A O R I C O L A “
Ŝystem przesuwania kół) 

do wszelkich nasion i zmaitei ilo­
ści wysiewu, bez zmiany kół, na 
grunta górzyste i równiny, bardzo 
lekko chodzą 'y, niezmiernie trwały, 

bardzo tani.

Kosiarki do trawy, 
koniczy ny i zboża.

O d? r o t n ic e  konne do siftllftj
G r a b ie  konne do s ia n a .

U m o ż liw ia ją  b a r . w ie lk ą  ONzczęilnośń 
n a  p racy , czasie  i pieuiądzM ch.

Ręczne prasy do siana i słomy, łus acze kuKuru zy, kieraty, mło- 
carnie, młynki do czyszczeiiia zbnża tryery. pługi, walce, brony,

wyrabia i dostarcza j a k o  o s o b l iw o ś ć  z poręczeniem, w najnowszej, wybornej,
za najlepszą uznanej konstrukeyi, 4h8 4 6

P b .  M a y f a r t h  &  G o . ,
c. k. wył. uprz. fabryki inaszvn roiu , osnbliwa f*hrvfe» pris do wina i maszyn do owoców,

U’ W I E D N I U ,  I I ,  T a b o r s t r a s s e  N r .  7 1 ,  
odznaczone p rzesz ło  400 jło te u ii, srebr. i b rouz . m ed a lam i.  

Obszerne katalogi i liczne pisma z uznaniem za darmo. — Zastępcy i odprzedający pożądani.

N a j t a ń s z a  s i ł a  p o r n s z a j ą r a .
Bernhardfa petrolinowe motory i petrolinowe iokomob le

są do wszelkich przemysłowych i rolniczych celów n«jlepszą 
i najtańszą siłą poruszającą; nie wydają woni i są zupełnie 
bezpieczne , wolne od kim-esyi, maszynisty nie potrzebuią , ani 
przyrządu rozpędowego, koszta ruchu 5" do 8 '°/0 mniejsze niż 
przy motorach gazowych , naftowych, parowych i elektrycznych.

Cenniki za darmo i opłatDie. 162 9 O 
G. B c rn h a rd t  akibline, k k priv Masrh;nenfabrik, 

W ie n ,  X II, Schónbmnnerstrasse 173.

Nlla k le lb  »wania: Jodła 60%, sosna pospolita 83 5% , sosna czarna 

80°/ modrzew 40%, świerk 80% parkowych, krzew ów  ozdo-
-  i  Poczt, oCtnie h > » .7

awa słodowa Croliat
z  k r ó l e w s k i e g o  b ro w a ru  jest najlepszą,

najpożywniejszą i najzdrowszą kaws

w ^ i .  . is „ . .  “ Ą i s r Ł " " , - 1 k“ r,go
warzą tak słynne i PoWS/- #

piwo słodowe Goliat,
polecane bardzo przez profesorów uniwersytetu D r .  B e fn e d llć ta  
w W edniu, i D r a  H o r ó u y i e g o  i D r a  l i l t l e K O  w Buda­
peszcie, i używane z najlepszym skutkiem w cierpieniach n rek, 
niedokrewnoścf, w dolegliwościach ż o ł ą d k o w y c h  i w og osłal len.u.

Kawa słodowa Goliat
jest najlepszym, najpożywniejszym, najzdrowszym dodatkiem; zama­

wiać ją można u generalnych zastępców:

Ignacy Landauer i Synowie, Budapeszt. 
s t o ł o w e g o  g o l i a t

dosta można w e  w s z y s t k i c h  h a n d l a c h  korzennych
i kolonialnych. 3,1

Na długie wieczory. 55
_ J c d y n i e  z n a n a  Wypożyczalnia książek 

Q - u . m p l o w i o z o w e J  p r r y  
te lacn  W H .  Ś w lę iy r h  I.. H vt Krakowie 
-wieżo z a o p a t r z  n ą  i p o w t ę k s z o b ą  
'ostała w n a jn o w s z e  d z i e ł a  polskie, nie­
mieckie , francuskie i angielskie pierwszorzęd­
nych pisarzy. 74  29 36

Zamówienia z prowincyi uskutecznia 
się odwroUą pocztą.

P l a c  W W .  Ś w ię ty c h  Ł .  8 .

Udzielam gruntownie

Nauki Buchalteryi
pojedynczej 1 podwójnej, języka
niemieckiego, korespondencji kupiec­
kiej, rachunkowości bankowej (bilans), 
ró w n ie ż  p r z y g o to w u ją  w  n a j ­
k ró ts z y m  cznale d o  e g z a m in u  
z ra c h u n k o w o ś c i p a fta tw o w e j.

Osoba, która posiada zaniedbane 
i nieczytelne pnmo, a nawet osoba, 
która już posiada trzęsącą się rękę, 
może się u mnie w 10 lekcjach nau­
czyć pięknego i szybkiego pisma.

H e n r y k  O otU eb, 
Kraków, ul. Dietlowska L. 45.

Niezamożnym udzielam lekcyj kaligrani d'¥a 
razy w tygodniu bezpłatnie. 260 31 O

Siewniki Sacka i Saxonia a także rę­
czna smyczkowe, pługi o ry g .  S a c k a  
I S c h O tz  &  B e th k e , bron , grabiarki 
amerikańskie z siewnikami do koniczy­
ny a także dn nawozu k -siarki i żni­
wiarki M c .  C o im ic k a  I W ooda, cen­
tryfugi Westfdia, maszynki do robienia 
masła, podskibowce, znaczn ki do zie­

mniaków i t. d. — poleca 65< 2 8

E. Priiwer w Krakowie.

W ' B t o - u l s ł a w o w l e

H O T E L  I M P Ć R I A L
p ie r w s z u r z ę g n  r

p r z y  u l.  K a z t in ie r c o w a k ie J ,  
(v » vl» Kasy Oszczędności),

polec się Szanownej P. T Puoluznuici 
Pokoje od 90 ct. wyżej. '28 42 48 

Z poważaniem S. F a lk .

P ie r w s z e  i  n a j l e p s z e  t r ó d ł o  d o  n a ­
b y w a n ia  m io d u  i  w o s k u  n a ń w ie c e .

Prawdziwo, za co się ręczy, czyste 
fS świece woskowe Mg 

żółty i bioty wosk pszczelny.

Miód różany
w puszkach bla-zanych po 5 Eg., za 1 kg. 60 et., 
imszka 30 ot ; wy bomy m ió d  p a t o k a  w pu> 
d tkacb drewnianych od 2 klg. wzwyz po et. 
za l klg, — wysyła po otrzymaniu naieźyto&ci 

lub za zalic :ą 142 1 1 2
Jerzy Dolenec, handlarz .miodu, Lubiana.

Lila pp. pszczelarzy, kupców i piernikarzy 
miód do karmienia pszczół, oraz czysty w be­
czułkach po 60 kg., tudzież w mniejszych po 
'i ke. i 40 kg , lakoteż m l I-d p la s t r o w y  
w baryłkach po 15<i i 5eu klgr. ba dzo t.nio.

Prawdziwa, za co się ręczy, krainska J»»- 
ł o w c ó w k a  oraz w ó d k a  u a  m io d z ie ,  
litr po 1 złr. 20 ct. Przez lekarzy polecana.

Icbrtiiił sarta:
K o t w i c a . .

Liniment. Capsici comp.
z apteki Richtera w Pradze, 

uznane jako zaakomito OMlo- 
rzające nacieraoie; po oenie 
40 kr., 70 kr. i 1 Ł  Bo nabycia 
we wszystkioh apteka-h. Tego 
powuechnle ulnblaaega środ­

ka domowego 
należy zawsze żądać tylko w 
butelknch oryginalnych z naszą 
ochronną marką „Ketwłcą“  s 
apteki Richtera i z przezor­
nością uznawać ty lk o  butelki 
z tą marką ^ako wyrób 
eryginany.

Aptiki Rlchtara psi złitya 
hua ■ Pradza.

131 c4 7

Do Ameryki
a mianowicie do:

Kanady, Nord Dakoty. New Yorku, 
Bostonu, Philad‘ lpnii, Baltimore, 

Teksas itp. 313 8 10
przewozi posp i pocztowemi parowcami 

n a j t a n i e j
rządownie koncesyonowane

Anglo-Gontlnentales
Relse-Bareaa

w Rołłe'damie. Glashafen 2 4 , Hol and.
Podróż m .rzern tylko b do 51/* dni.

Za paśrsdnlotwam każdej kalęgarn
ina iziełko radcy sanitarnego Li 

traktujące o

nadwątlonym systemie 
wym i płciowym

Dziełko to, odznaczone nitgrodi 
pojawiło się w 30 wydwiiu.

Przesyłka w kopercie za 60 c 
kach Listowych.

Curt Rober. Braunsc
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■ V  Ulica Ferdynanda Nr. 32 ~ W I  

vis-a-vis „Platteis.“ 1
i .  M  a  M i t  t a i l  t e l l i  i m r i B j  i  m m ,

W Adm in istracya i magazyny 
uL Władysława 17.

poleca prawdziwą rosyjską herbatę karawanową z ostatniego zbioru, uznaną za najlepszą. 
„ P r a w d z i w y  r u m  J a m a l k a 1* a ż  d o  o r y g i n a l n y c h  f l a s z e k  K i n g s t o n .

Pisemne zamówienia załatwia spiesznie i jak najlepiej mój oddzielny oddział wysyłkowy.
Meble bambusowe własnego wyrobu. f t # '  Wysyłki wyżej 10 złr. w. a. następują opłatnie. Ulustrowane oenniki zadarmo i opłatnie.

19 10 0

K re m sk ie g o
diwuiej

§ t .  B iz a f is k ie ^ o
w Krakowie, ul. Karmelicka 15,

poleca się łaskawym względom P T.
Publiczności. 652 i 4

Kamieniołomy
w Zakrzówku pod Krakowem

zaraz dd wydzierżawienia.— Zgło­
szenia przyjmuje adw. Dr. Ruczka, 
Kraków, ul. Kolejowa L, 7. ese i 3

1)

2)

3)

4)

5)

T owarzystwa zaliczkowego
w Gorlicach

(Sto łarzyszenia zarejestr. z nieogr. poręką) 
odbędzie się we czwartek d. 2 2  m a r c a  
1900  r. o godzinie 2 -giej po południu 

w Gorlicach, w sa'i .Sokoła."
Porządek dzienny:

Odczytanie protokółu z ostatniego 
Ogólnego Zgromadzenia. 
Sprawozdanie Dyrekcy z czynności 
i rachunków za rok 1899. 
Sprawozdanie Rady nadzorczej z 
wnioskiem Komisy! kontrolującej 
względem udzielenia Dyrekcyi ab- 
solutoryum z czynności i rachun­
ków za rok 1899.
Wnioski Rady nadzorczej o zatwier 
dzenie uchwalonego przez nią na 
posiedzeniu z dnia 3 marca 1900 r. 
rozdziału zysku z roku 1899. 
Wybór 4 członków Rady nadzorczej 
w miejsce ustępujących W P .: Wa­
cława Pieniążka, Władysława Dem 
bowskiego. Alojzego Słowikowskiego 
i Emila Hochleitnera, oraz 1-go Za­
stępcy w miejsce p. Tadeusza To­
karskiego.
Wnioski samoistne. 689

W  głosowaniu uczestniczyć mogą 
członkowie posiadający przynajmniej 
najniższy udział t. j. 40 koron.

Wstęp na Ogólne Zgromadzenie mają 
członkowie wykazujący się przy wejściu 
swoją własną książeczką udz.alową (16 
lit b. statutu).

Zamknięcie rachunków i rlans zą 
rok 1899 złożone w myśl § 23 statutu 
w biurze Towarzystwa dla przejrzenia 
przez członków Towarzystwa.

Gorlice, dnia 3 marca 1900 r.
Rada nadzorcza 

Towarzystwa zaliczkowego w Gonie.’ ih
(Stowarzyszenia zarejestr. z nieogr. poręlą).

Prezes: W ła d y s ła w  P ł o c k i .
Sekretarz: A l o j z y  S ło w ik o w s k i .
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GLICERYNA TOALETOWA

s zapachem konwaliowym , do twarzy i rąk — flakony po 
1 zł., 50 ot., 30 ot. i 15 ct. 88 83 o

J A N  i H K A T O n  I C K .
Sklepy własne: we LW O W IE , KRAKOW IE, PRZEMYŚLU, CZER- 
NIOW CACH  — oraz we wszystkich pierwszorzędnych aptekach, 

drogueryach, sklepach i zakładach fryzyerskich.

6)

jwe 18f> centymetrów óługie czarodziejskie 
włosj nzyskał^m wskutek 14 - miesięcznego 
używania pomady p-zezemnie wynalezionej, 
a przez najsłynniejsze powagi uznanej za je­
dyny środek przeciw wypaJaniu włosów do 
przyspieszenia porostu tychże i wzmocnienia 
korzonków. — U mężczyzn przyspiesza ona j 
pełny, silny zarost.— Po krótkiem używaniu < 
ma się włosy o naturalnym kolorze i gęste, 
i aż do bardzo późnego wieku jest się zabez­

pieczonym od wczesnego posiwienia.
Cena słoika I złr., 2 złr , 8 złr. a złr. 

Wysyfca co dzień po otrzymaniu naleiytoicl 
lub za zaliozka na cały świat wprot z fa-ź 
bryki; i tam tei zwracać się z zamówieniami. { 
A n n a  O a l l l a ,^ ,  W i e d e ń ,  

I . ,  8 e l l r » a s i e  S . 687 i  iz

otrzymuje ie przez użycie B r e m n  t w a r z o ­
w e g o  J .  W iń a le w s h le ic o ,  który w prze­
ciągu kilku dni usuwa piegi, liszaje, wągry, 
I wszelkie wyrzuty, czyniąc płeć piękną, bułą.

W  K r a k o w i e  skład: J. WiśuiewsY1. St t- 
dum 7 droguerya ; w e  L u  ‘W i e : Fridrich 
i Beacock, ulica Hetmańska Nr. 4 ; w B o ­
c h n i  : Jan Michnik, droguerya. — Z powoda 
l. znych podrabiać uprasza się wyraźnie żądać 
„Krem Jikóba Wiśni .o.jego, magistra farma- 
ry iu. S ł o ik  M  c e n tó w .  116 ku 0

G e n e r a l n a  a g e n c j a .
Znaczne krajowe Towarzystwo ubezpieczeń na życie urządza gene­

ralną agencyę dla Galicyi z siedzibą we Lwowie, pod szczególnie korzy- 
stnemi warunkami. — Ubiegać się mogą o nią tylko osoby w pływowe, 
które mają wielkie koło znajomych i mogą złożyć kaucyę.

Zgłoszenia, z podaniem przebiegu życia, przyjmuje pad literami 
„  J .  & .  1 9 1 5 2 “  Annoncen - Expedition M .  U u k e h  N a ch f,, 
W i e d e ń ,  1 . 1 ., t l o l l z e i l e  N r .  6 — 8 . 683 i  3

„ C ¥ C L O P “
Przemysł żelazny 

i maszynowy
W ie d e ń ,  1 1 . ,  W le d n e r  J t fa n p te tro  sc Wr. 4 0 . 

W r o c ł a w ,  O h la a e r  C h a n a s ó e  A r .  29 .

Maszyny do wyrobu narzędzi 
Przewodnie wrzeciono ■ osobliwe maszyny

. , , d o  o b r a b i a n i a  ż e l a z a  1  d r z e w a .na ławce onrotowaj. Generalny zastępca

Ł . * c « e r  . . . M p . n ł .  £ _  B E I N E t K E B ,
Rewolwer, słowu wrzodom wydrąż. fiT rT a u / n g w T O ! 55 4 1  2

Czyś już kiedy pomyślał (a) Pan (i) o nie­
zmiernej *aznośei pielęgnowania zębów ? — 
Czy Pan ( i )  wie, że od zdrowych i dobrych 
zębów bardzo często zależy zdrowie człowiek ,, 
gdyż żołądek trawi tylko dobrze rozdrobnione 
potrawy, a tę pracę wykonać mogą jedynie 
zdrowe zęby A potem ból zębów ! ! Dalej 
piękność zębów! 1 Czyżby tu także pielęgnowa­
nie zębów nie odgrywało roli ? Bez wątpienia! |H E/l III

Dlatego nie trzeba grzeszyć przeciw samemu sobie przez słabość woli, lecz trzeba coś czynić dla

J5%
16%
17%

fomasyna czyli:

ZUZLE THOMASA POTANIAŁY.
kwasu fosfor, z gwarancyą J |

in o
złr. 2-38

n M n
*  /I rozpuszczalności B 2 66

» ”  n 1 III w kwasie n 2-72
n
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11

n
JU Q cytrynowym »
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ofiaruję w warunkach mojego katalogu Nr. 1 z dnia 20 stycznia 1900 r.
Dostawa hawet w  przeciągu 24 godzin po nadejściu 

zamówieni* zapewniona.
Stosując się d0 życzenia P. T. Rolników, liczę od dnia dzisiejszego 

tylko za kwas fosforowy ro zp u szc za ln y , n ie  p od n osząc  cen .
Analiza kontrolna na moie koszta.

DOM r o l n i c z o - p r o d u k c y j n y  

E r n e s t a  B a h ls e n a  w  K r a k o w i e .
Superfosfatów, saletry chilijskiej i wszystkich Innych nawozów sztucznych pod uprawę 

wiosenną dostarczam jak najtaniej. Dotyczący cennik za darmo i opłatnie. 669 s 8

X X X . P O R Z Ą D K O W E  Z W Y C Z A JN E

ZGROMADZENIE OGÓLNE
O Z Ł O N K O W

Towarzystwa Żabim i w Zrdotit
„Spółki zarejestr. z nieogr. odpowiedzialnością"

odbędzie się za rok 1899 w  n ie d z ie lę  d n ia  I I  m a r c a  b . r .
o g o d z in ie  3  po  p o łu d n iu  w lokalach biurowych Towarzystwa 
przy ul. Szewskiej L. 16, o czem się strony interesowane zawiadamia.

Porządek dzienny:
1) Zagajenie posiedzenia przez Prezesa Rady nadzorczej, wybór sekretarzy 

do spisania protokółu z tegoż Zgromadzenia, jakoteż wybór skrutatorów.
2) Sprawozdanie Dyrekcyi i Rady nadzorczej z czynnośu całorocznych i bi­

lansu za rok 1899.
3) Wnioski Komisyi kontrolującej względem udzielenia Dyr< kcyi absolutoryum 

uchwalenie wysokości dywidendy wypłacić się mającej członkom
4) Wybór 8 członków do Rady nadzorczej z kadencyi r. 1897. 663 2 2

Bilans i sprawozdanie za rok 1899 przejrzeć można w biurze 
Towarzybtwa Zaliczkowego.

Sekretarz: S t.  M a c h n ie w ic z .  Prezes: D r. Jó ze f K o p ff.

swych zębów ! Do tego można ponownie polecić gorąco wodę do uat, wyrabianą pod nfcukowym 
nadzorem, zwaną Koamin. gdyż działa ona matnie odwrniajaoo i przezto nauwa przyczynę pru- 
ehnienia zębów i przyczynę nieprzyjemnej woni z ust. Kosmin odświeża usta, wzmacnia dziąsła 
i utrzymuje zęby zdrowo, o ile to wogóle jest możliwem. 439

Flaszkę za 1 złr. wystarczającą na długo, dostać można w aptekach, lepszych drogueryach 
i perfumeryach. — Główny skład dla Galicyi: P i o t r  M lk o la a c b  w e  L w o w ie .

{K. Zieliński O PTY K  J 
M E C H A N IK  •

Fabryka Pieców Rafiowych
w  D ę b n ik a c h  p o d  K ra k o w e m

wykonywa piece z kafli ogniotrwałych o różnych 
kolorach i deseniach, kuchnie kaflowe rozmaitych 
typów, wykładki ścian i wanien kaflami porcela­
nowemu, przestawianie starych pieców i kuchen, 

oraz wszelkie tychże przeróbki i naprawy.
T e l r f o n  N r *  1 5 3 , 606 2 3

Kroków, poleca oryginalne a m e r y l c a f L *  
B k i e  O - r a f o f o n y  , , O o -  
l u r u t o i a “  po złr. 40. 80, 100 złr.

G - r a f o f o n y  n i e m i o *  
o k i e  po złr. 18, 25, 35 złr.

C y l i n d r y  o g r a n e ,  do
wszystkich nadające się , po #  
złr. 1*25, 1*75; polskie po złr. £ 

2*25, puste 1 złr. £

Jako najnowsze | 
dzieło blei. stulecia I  
wielki b f t A r O F O N  | 
„  Columbia “  400 złr. 0

4

D ia  R O S Y  b a ls a m  | Praska maść domowa
z apteki B. FRAGNERĄ w Pradze \(

jest dawnym najprzód w Pradze używanym 
środkiem domowym, który utrzymuje rany 
czysto i ochrania j e , koi zapalenie i bóle, 

i działa ••hłodząco.
W puszk. po 35  c. I 25  c., pocztą 6 c. więcej.

j .*t więcej niż od 30 tu lat ogoinie znanym 
ś r o d k ie m  d o m o e y n i ,  o skutku pod­
niecającym apt-tyt. wzma niającyra trawienie 

i łagodnie rozwalniającym 
Duża flasz. I zł., mała 50 c., poczt 20 c. więc.

strzeżeniu . Wszelkie 
części opakowania 

mają oboa umieszczo­
ny. prawnie złożony, 

znak ochronny.

»pt. ,p. czar. orłem* B. f RMRt, o. I k. n. list.
C o d z ie u n a  w y s y łk a  p o c z t o w a .  R 9  6 26

—I Składy w aptekach Krakowa i Austryi - Węgier. r=

Dynfłpn w  s i le  w ie k u ,  żo n a ty ,  
llAdUua z ukończoną 6-iet. praktyką 
roln czą, pracujący 30 lat w tym za­
wodzie w większych skarbach, z dłu- 
golct. świadectwami, postukuje posady.

A g e n c ja  po leca  nadto  do sp rz e ­
d a n ia  m a ją t k i : 1) 4700 mg. z lasa­
mi, 2) 1100 mg. z lasami i 260 mg. sa­
mej ron pszennej , oraz inne mniejsze 
i większe , folwarki. wille, kamienice, 
młyny i t. d .; p o le ca  o fic y a lis tó w , 
ekonomów, pisarzy, guwernerów, gu­
wernantki, bony. kucharzy lokai i wszel­
ką służbę wiejską i miejska, oraz z a ła ­
tw ia  w sz e lk ie  p o ś red n ic tw a .
A g e n c y a  L . k i  i s s u s k le g o ,  M a t y  

666 2 6 R y n e k  5 , K ra k ó w .

Kandydat notaryalny
uzdolniony do substytucji, poszukuje 
posady. —  Adres: K .  NT. p o s te  r e ­

stan te  ż y w ie c .  664 3 3

Pracownia wyrobów nożowniczych, 
chirurgicznych, ortopanycznycn oraz 

bandaży
POD F I R M A

Rościszewski w Krakowie
n l.  F lo r y a ń h k a  L  48 ,

przyjmuje d o  o s t r z e n ia  w postępowo urzą­
dzonej szlifierai noże kuchenne, introligatorskie, 
scyzoryki, nożyczki, cyrkle i t. p. Brzytwy ostrzy 

wklęsło na sposób francuski. 647 8 10

Zakład św. Józefa
d la  o s ie ro c an y ch  c h ło p c ó w

w Krakowie, ul. Karmelicka L. 66,
poleca na sezon wiosenny.

Nasiona warzywne i kwiatowe; Szczepy 
i krzewy owocowa Wielki wybór drze­
wek szpilkowych „Coniferów“ ; Cebulki, 
bulwy i kłęcze kwiatowe; Sadzonki wa­

rzywne i kwiatowe.
Wielki wybór roślin doniczkowych cie­
plarnianych. Przyjmuje zamówienia na 

bukiety, wieńce i t. d 666 2 o 
C e n n ik i  n a  żąd an ie  b e z p ła tn ie .

Czesław Śmiechowski
w  K r a k o w i e ,  n l .  M ik o ła ja k a  L .  4 ,

|/v1gcói 583 6 15

2M  A F T Ę
najlepszą cesarską — bezwonną — świecącą się 

w każdej lampie,

„Waler wliite Petroleum Nr. 0“
z rafinery! JW. A hr. Skrzyńskiego

W  Ł i i l J U . ł y ,
również o liw ę  do św iecen ia , stea ­
ry n o w e  św iece  salonowe z fabry&i 
„Apollo* w Wiedniu, m y d ła  do  pra^  
n ia , k ro c h m a l,  fa rb k ę  d o  b ie ­

l iz n y  itp.
Koncesgyonow^na

sprzedaż spirytusu denaturowanego
do palenia celów przemysłowych.

Pierwsza kraj, parowa fabryka
Czekolady i Cukrów 

deserowych

Henryka Tretera
we Lwowie

poleca swe z nakomi t e  wyroby 
jako to :

I
 Cukry deserowe w rozmaitych 
gatunkach, Czekoladą i Kakao 
proszkowane . odtłuszczone siłą 

hydrauliczną.

Zamówienia wysyła się odwrotną pocztą 
za pobraniem. 160 18 26 

K ak ao  k ró lc a . - .  w K rak ow ie  
do nabycia w handlu W. H .  F r it - c ta s .III

Towarzystwa zaliczkowego
w Tarnowie

zarejestrowani go z nieograniczoną 
poręką,

odbędzie się dnia 2 9 g o  m a r c a  
b .  r .  o godzinie 1 lej przed połu­
dniem w sali teatralnej przy ulicy 

Krakowskiej w Tarnowie.
Porządek dzienny:

Sprawozdanie Dyrekcyi z obro­
tów za rok 1899.
Sprawozdanie Komisyi rewizyj­
nej z odbytych rewizyj ksiąg, 
rarhunków, bilansu itd.
Wybór 12 członków do Rady 
nadzorczej.

4) Wybór 5 członków do Komisyi 
rewizyjnej na r. 19 00 . 680 8 8

Prezes Rady nadzorczej: 
A d o lf  D o b rz y ń sk i.

1 )

2)

3)

Z Drukarni Związkowej w Krakowie. Papier z fabryki Braoi Fijałkowskich w Bielaku. Rządca drukarni A, Szyjewski.


